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DYMISJA ZAUNIUSA
ZDEMASKOWANIE FILONIEMIECKIBJ ROROfY NA LiTWlE

K o w n o  8 października. Mi 
lister spraw zagranicznych dr.'czy  
Zaunius podał się dziś do dymisji 
ctóra została przyjęta Dymisja 
dr. Zauniusa nie była niespodzian 
tą dla kół politycznych.

' ^cze podczas pobytu mini- 
Genewie, gdy stały się 

ja ustępstwa które poczy- 
lil (iii Zaunius dr. Curtiusowi w 
sprawie kłajpedzkiei, podniosły 
się początkowo w kołach opozy
cyjnych, a później także w obo- 
rie rządovrym głosy protestu prze 
tiwKo zmianie kursu politycznego 
srobec; Niemców kłajpedjkich. Jak 
ialece ustępstwa poczynione przez 
dr. Zaunirssa rządowi Rzeszy 
* spratyie Kłajpedy były zlckce-

Trzfslsnle ziemi
Codzienne wstrząsy w południo

wych Niemczech
B e r l i n ,  9 października. Dziś 

w nocy w południowych IN leni- 
-recn ćafc się .'dczuć i-zesienie 
Uenu. v. itrząsy ouuziemne od
czuto w MonacLJum, Frlelwirgu, 
f lerdlohshaien, Karlsruhe 1 Hei
delbergi..

Wstrząsy podziemne ^wnh- 
około pół godziny. W niektórych 
mieyicowoficlach ludność w  p an i
ce cptińdia aon j .

Trreslenle ziemi naogól nie 
wyrządziło wielkich szkód. Mu
ry domów tu i owdzie zaryso
wany sic i pospndały cegły z da
chów. Ludność niektórych miej
scowości przebywała do ranę 
poza obrębem mieszkań.

Trzęsienie ziemi, które ogarnę
li dnży obszar południowych 

Niemiec, należy w tej części Eu
ropy do zjawisk bardzo rzad
kich. —ATE.

ważone przez rząd litewski, swiad 
wczorajszy protest rządu 

niemieckiego przeciwko niedo
trzymywaniu przez rząd litewski 
zobowiązań, zaciągniętych przez 
Zauniusa w sprawie wolności try 
borów do sejmiku Majpedzkiego

Skutki konlcprenclt
Zniżka cen węgla

S z t o k h o l m ,  8 października 
W rezultacie konkurencji polsko- 
niemieckiej na terenie eksportu 
węgla do krajów skandynaw
skich, ceny węgla polskiego spa
dły na tonnfe o 10 f. st. (Znaczny 
spadek zauważyć się daje także 
w wywozie do Austrii i Węgier. 
Uw. Red.).

ZANIEPOKOJONE SOWIETY
LĘKAJA SIĘ POROZUMIENIA LUDÓW BAŁKANSKK H

bloku przeciwsowiec-R y g a ,  9 października. Pra
sa sowiecka wykazuje zaniepo
kojenie z powodu konferencji 
państw bałkańskich w  Atenach.

„I z w  i e s t j a“ zaznaczają, że 
przewodnią ideą konferencji bał
kańskiej jest klasowa nienawiść 
do Sowietów i te  w  ten sposób 
w  Atenach urzeczywistniono jed 
nołity front przecłwsowiecki na 
Dunaiu i 3ałkanach.

W wielkim pianie mocarstw im 
Derjalistycznych zniszczenia So
wietów odcinek Dałkański od
grywa poważną rolę wskutek
czego Angiju i Francja wszeDrie- 
mi środkami dopomagają pań
stwom bałkańskim, zwłaszcza 
Rumunii i Jugosławii, powięk
szać swe siły zbrojne.

Po rolniczej konferencji w
Warszawie konferencja w  Ate
nach iest dalszvm etapem w

Wyjazd p. Hewey‘a
ZE STA N 0W  Z JE D N O 

CZONYCH.

D nradc; finansow y rządu pol
skiego i członek zagraniczny B an
ku polskiego p. Charles Dewey dn, 
to  b.m. wyjeżdża ze Stanów  Zjed. 
noczonych do E uropy . P. Dewey 
odbędzie podróż na transoceanicz
nym parow cu ,,B erengaria", nale
żącym do angielskiego tow arzystw a 
,,C unard  L inę”.

W  drodze do Polski p Dewey 
zatrzym a się na kilka dni w P aryżu  
gdzie przeprow adzi szereg konfe- 
rencyj z pr-edstaw icielam i ta m te j
szy i finansjery. P ow rotu  p. De- 
wey‘a do W arszaw y niależy się spo
dziew ać około 20 b.m.

C e le
p o w s ta n ia

Przeciwko federacji

L o n d y n ,  9 października. — 
„ D a i l y  T e 1 egraph" donosi, że 
celem powstania brazylijskiego 
jest oderwanie od federacji sta
nu Rio Grandę do Sul. Tłuma
czy się to niezadowoleniem z 
powodu przewagi jaką posiadają 
w państwie bogate i gęsto za
ludnione stany Sao Paulo i Rio 
de Janeiro.

Urzędowe doniesienia stwier
dzają, że powstańcy są panami 
położenia na granicy południo
wej. —  ATE.

p a l tk a ,  s u k i e n k i ,  k a p e lu s ik i ,  
f ia rn i tu ł  ki, b ie l iz n ę ,  t r y k o ta ż e  
o r a z  S Z K O L N E  iu u n d  u rk i ,  
a r t u s z k i ,  b e r e ty ,  k o s t j u m y  

g im n a s ty c z n e  
p  o  1 e  c  a

K M 0 1  S t U P f
Al. J ero zo lim sk ie  26

tworzeniu 
kiego.

Proletariat sowiecki, jak *ów- 
nież i bałkański, powinien pilnie 
siedzić przygotowania imperiali
stów na Bałkanach, aby w  od
powiedniej chwili zwrócić ostrze 
przedsięwziętych zbrojeń prze
ciwko rządom imperialistycz
nym. —  ATE.

ZNACZNY 5PHDEK
LICZBY BEZROBOTNYCH,

W edług danych Państw ow ego 
U rzędu  Pośrednictw a P racy  w u- 
biegłym tygodniu  spraw ozdaw czym  
od dnia 27-go w rześnia r.b. do dnia 
4_go października r  b. liczba bezro 
botnycb wyniosła ogółem  167.454 
osoby. W  stosuku do poprzedniego 
tygodnia spraw ozdaw czego, w kióT 
rym  zanotow ano 173 . 16 5  bezrobo
tnych, bezrobocie spadło o 5.709 
osób.

Spadek liczby bezrobotnych zau 
ważyć się dał we w szystkich g ru 
pach zawodowych. N ajw ięcej jed 
nak bezrobocie zm niejszyło &r| w 
przem yśle włókienniczym. W  Łodzi 
liczba bezrobotnych zm niejszyła się 
o 3.006 osób, co stanowi rekord  47, 
spadku bezrobocia ocl dłuższego 
czasu.

POLITYCZNE
ZARĘCZYNY

Uff Bałkańska ekspansja Wioch

B e r l i n ,  8 października (tel. 
wł.). — P iać- niemiacka. opa
truje zaręczyny króla Bułgarji z 
córką króla Włoch następują
cym komentarzem:

Zaręczymy te, które przyszły 
do skutku po pokonaniu całego 
szeregu trudności kościelnych i 
politycznych, posiadają znaczenie 
ogólno - politycznego wydarze
nia.

Jak niegdyś Austrja j Rosja 
walczyły o w pływ y swoje na 
Bałkanach, tak dzisiaj ścierają 
się tutaj wpływy Francji, sprzy
mierzonej z Jugosławią, z w pły
wami Włoch. Jugosławja stano
wi najsilniejsze państwo na Bał
kanach. Ale Włochy, zająwszy 
Albanję. kontynuują akcję, ma
jącą na celu osaczenie Jugosła
wii i dzisiaj za pośrednictwem 
związków rodzinnych —  montu
ją swe w pływ y w Bułgarji.

Jeszcze przed dwoma laty sfe 
ry decydujące w Bułgarji skła
niały się do ścisłego sojuszu z 
Jugosławią. Zdecydowana po
stawa króla rozbiła jednakże ro
kowania i wzmocniła stanowisko 
WloćŁ na Bałkanach.

Zaginiony berto?!
Poszukiwanie zaginionej o balonu 

„Pomad
Agenda PID^dowiaduje się, że 

departament aeronautyki M. S 
Wojsk, porozumiał się z Minister 
stwem Spraw Zagraniczny ch w 
sprawie poszukiwania zaginione
go balonu polskiego „Poznań”, 
Który prawdopodobnie opadł na 
terenie ZSRR. Niezależnie od te 
go na pograniczu polsko - so- 
wieckiem po stronie polskiej po
wiadomiono o zaginięciu balonu 
wszystkie strużnic* K O. P. oraz 
posterunki policyjne. Przy pomo 
cy samolotów wojskowych z Li- 
dy i Wilna przeszukiwane są oko 
lice lesiste i bagniste, gdzie ba- 
łon mógł opaść.

PflEFONY
C ra p ą  

c z y s to ,  g ł  {no i  n a t e r a t n h  
C e n y  z n iż o n e ,  t a k i e  n a  r a ty

ADAM KLIMKIEWICZ
1J 4  Narnaikewtka im

S  K
SU K N A  I

Ł A D

G C O iSY d W

Emil K r o R e n b e r g
W A R f l A W A .  (H . K 1 •« w * »  a o

t a l a f o n  tO I-O B -

p o le c a  n a  a e a o n  b !e t ą e y  w  d o ż y m  w y b o rz e  n  a te r ja ły  1 p ie rw s z o 

rz ę d n y c h  fabnrk d o  r e n a c h  n a jn iż s z y c h .  HURT i f F l  AL.

ZBRODM/,RKA Pj DPALIŁA 
KOŚCIÓŁ

POŻAR NA SZCZĘŚCIE UGASZONO,
* i  1 1

Żon- kościelnego Józefa Z aw i- |n cg o . A resztow a-a , v » ę ta  w kr*w
żew y ogień pyta.n, przyznała iłę dostow ska, przechodząc przez cm en

tarz przy kościele w M vanów ku 
(.pod W arszaw ą) zauw ażyła płonne 
ile w zakrystii. O spostrzeżeniu 

swem kościelna zaw iadom i-a męża 
sw ego. Ten otw orzyw szy zakry- 
stję  zauw ażył że p a li  się kufer ze 
św:ecaani. K ościelny przy pom ocy 
żony pożar w zarodku ugasi o- 
licja po w. błońskiego p rzeprow a
dziła dochodzenie: 'P o n w a ż  na 
m iejscu wrp&dku znale iiono  pacz
kę skadającą się z kilku g a z e t 
szm at, i w atoliny, nasycoych stea 
ryną, w ew nątrz zaś był żarzący się 
kaw ałek yęgła, przeto nieulegafo 
wątpliw ości, żc usiłorrano kościoł 
podpaiic Połicia ustaliła wreszcie, 
że zbrodniarką była 30-łetnia Ste- 
ta n ja  Stołow ska, zona b. kośrieł-

zarzucanego jej przeiięysłw *. Gdy
na cm entarzu  nikogo nie b ^ o .  5 . 
przygotow aw szy w domu 
rzuciła ją  przez lufcik do zakrrst^ .j 
P rzyczyną podpalenia była zem sta 
za to, iż m ęża Stołowskiej w ydala , 
no z pracy. Z brodniarkę przeka
zano w ładzom  sadowym  w G ro
dzisku.

a  s o r n m e M F ,
P** 3 v d g r i z c z

* e a £ l m *
Największa Fabryka Pianin

imIiHRB*
W
k

Towarzystwo Zachęty dn Hodowli Koni w Polsce ’
W Niedzielę dnia 12 pażdzisrnlha r 

rozegrane; zostanie nagroda

O .

W I E L K A  W A R S Z A W S K A
im. FRYDERYKA JURJEWICZA 

(Międzyr.arcdowa)

początek o godz l-szej ppoł.
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Zapaśnicy góówni
NIECO O BLOKACH W YB O R C ZYC H

Gdyby kto powątpiewał jesz
cze o prawdzie, że nasze w e
w nętrzne życie polityczne roz
wija się w warunkach nienor
malnych, a nieraz wręcz cho
robliwych — przekonać się o 
tem może przyjrzaw szy się, zgło 
szonym już, 'Ostom wyborczym  
i całej wogóle konfiguracji, zwal 
czających się wzajemnie obo
zów.

Praw dą jest, że wielki blok 
opozycyjny, zw any „Centrole- 
wem “, k tóry  zresztą nigdy nie 
był kolosem z jednej bryły, — 
dziś ujawnił poważne rysy. W y
cofała się z tego ugrupowania 
Ch. Dem., a tu i owdzie i inne 
stronnictwa, naprz. „Piast". 
Ostatnio możemy obserwować 
„rozłam" w Str. Chi.

Świadczy to, iż Stron. Chłop- 
polska, — nie jest pewnym 
członkiem „Centrolewu11.

Centrolew bowiem składa się 
z ludzi o różnych ideologiach, o 
różnych celach społecznych i o 
rożnem doświadczeniu politycz- 
nem. Z samej natury bloku 
wcześniej, czy później, prądy 
odśrodkowe wezmą w nim górę.

Piast i N. P. R. znaleźć się 
wkońcu muszą tam, gdzie się 
znajduje ich w łaściw e miejsce— 
na ławach ugrupowań umiarko
wanych. „Stron. Chł.“ może so
bie sprzymierzać się z „W yzw o
leniem" a nawet z komunistami, 
do czego popycha je ideologja 
przewódców. P. P. S. zaś pozo
stanie tein. czem jest — — ra
dykalną partją inteligentów, cią
gnących za ,sobą zbałamuconych 
roboli'iłów .
w:Ale jeżeli widzimy tak różno
rodne tow arzystw o w Centrole
wie — wiemy przynajmniej do 
czego dąży większość tego ugru 
powania Wiadomo, że w Cen
trolewie rej wodzi P. P. S. i że 
na sztandarze tego ugrupowania 
jako hasła wyborcze widnieją: 
usunięcie regime‘u pomajowego 
i radykalizacja we wszystkich 
dziedzinach życia.

Ale mamy również na w idow
ni inny blok, Historycznie w cze
śniejszy, a którego istnienie po
wołało właśnie do życia „Cen
trolew". Blok ten tak samo zło
żony jest z żywiołów najróżno
rodniejszych, które w normal
nych warunkach nie mogłyby 
kroczyć wspólnie w tych sa
mych szeregach. Na liście tego 
obozu obok działaczy socjali
stycznych, możemy znaleźć kon
serw atystę  i arystokratę, obok 
zaciekłych radykałów  — katoli
ków, a przy przedstawicielu 
„stanu średniego", największego 
przeciwnika idei spolszczenia tia 
szych miast i naszego handlu — 
żyda. _____

Blok ten przeplata się i pozo
staje na jednej linji politycz
nej z B. B. S„ grupy nieukryw a- 
jącej swych skrajnych dążeń spo 
łecznych. W reszcie w sukurs 
blokowi śpieszą rozłam owcy ze 
Stron. Chł. — t. zw. B. B. Ch.— 
niepohamowani demagodzy, któ
rzy teraz z okazji .zwycięstw a" 
nad J. Dębskim i W roną w iw a
tują na cześć obecnego regime‘u 
ale w praktyce wyborczej siać 
będą tylko anarchję po wsiach 
i zamęt w chłopskich mózgach. 
Przecież w czasie w yborów uzu 
pełniających zdołali niedawno na 
kresach przelicytować i komuni
stów.

Jaki jest wobec takich stosun
ków istotny program B. B., jak 
zamierza naprawić konstytucję, 
by naprawa ta była w yrazem  
pragnień i wierzącego katolika i 
księcia - ziemianina, i gospoda

rza - chłopa, i mieszczanina pol
skiego, i żyda pośrednika, i ra 
dykała, i socjalisty, i demagoga 
fornalskiego?

P rzy  najbezsti oniejszym na
wet stosunku do B. B„ trudno 
oprzeć się wrażeniu, że gdyby 
ludzie ci chcieli istotnie opraco
wać wspólną platformę społecz
ną — musiałaby chyba powstać 
nowa w ieża Babel, o ileby, oczy
wiście, katolicy i konserw atyści 
nie poddali się bez protestu 
naciskowi większości.

Rzecz zajmująca, że B. B. skła 
da się przeważnie z ludzi, któ
rzy swego czasu wyśmiewali 
Narodową Demokrację, iż jest 
mieszaniną ludzi różnych stanów. 
Istotnie N. D. była stronnictwem  
ponadklasowem, ale miała jed
nolitą ideologję i nie liczyła w 
swym składzie ani radykałów , 
ani żydów,

Nie wiemy z pewnością, ale 
może sam cel istnienia B. B. 
streszcza się w jego nazwie: 
„Bezpartyjny Blok W spółpracy 
z Rządem". Słusznie znany pu
blicysta katolicki, ks. Urban, po
stawi! pytanie: Z jakim Rzą
dem? Bo jeżeli nowy Sejm za
pragnie innego rządu, do czego 
czego przecież będzie miał p ra
wo, to czy B. B. ofiaruje swą 
współpracę temu, niewiadomego 
jeszcze oblicza, rządowi? Oczy
wiście —  nie; gdyż B. B. nawet 
myśli o innym rządzie nie do
puszcza.

Alożnaby więc powiedzieć, że 
zadaniem B. B. jest utrzymanie

dzisiejszego stanu rzeczy, w  któ 
rym  każda ze składow ych czę
ści Bloku — liczy na zw ycię
stwo swego kierunku w łonie 
ugrupowania.

Ale taki stan może być tylko 
zjawiskiem przejściowem. Ktoś 
w reszcie musi w B. B. wziąć 
górę, może pułkownicy, może 
profesorowie z „Czasu", a może 
kto inny. Co się wówczas stanie 
z dążeniami zwyciężonych?

Okresowi niepewności przyjść 
musi kiedyś kres, bo kraj chce 
mieć politykę jasną, w yraźną — 
chce wiedzieć dokąd prowadzą 
go przew ódcy B. B.

Uświadomienie mas rośnie, 
czemu zaprzeczyć trudno, a ni
kogo nie uspokoi twierdzenie, że 
inni za nas myślą, inni wiedzą 
co czynić dla dobra państw a, a 
obowiązkiem obywatela jest ty l
ko w yrażanie im zaufania.

Nie będziemy czynić prób od
gadyw ania wyników przyszłych 
w yborów , ani losów przyszłego 
Sejmu, jednak w ydaje się nam, 
że jeśli znowu kiedyś Polska 
znajdzie się pod znakiem w ybo
rów  parlam entarnych, —  nastą
pi to w innych już stosunkach 
pomiędzy stronnictwami, przy 
bardziej naturalnym ich układzie. 
Ludzie muszą znaleźć się na 
w łaściw ych miejscach.

O ile zaś w tedy pozostaną- 
jeszcze resztki dzisiejszych blo
ków głównych — będzie już 
zgóry wiadomo, że nie jest to 
walka... o ideę.

Rad.

HA FRONCIE WYBORCZYM
U K ŁA D  S T R O N . N A R . I  C H . D.

C hrześcijańska D em okracja i 
S tronnictw o N arodow e zaw arły u- 
klad dotyczący 7-m iu okręgów  Ma 
łcpolski Zachodniej.

W  okręgu K raków  (4 1 ) na pier 
wszym m iejscu w spólnej listy s ta 
nie kandydat Ch. D .; w  okręgu 
chrzanow sko - m iechow skim  przed 
staw iciel Str. N ar., w okręgach to 
ruńsk im  i now osądeckim  w jednym  
czołowym  kandydatem  będzie czło 
nek Ch. D. — w drugim  Str. N ar., 
w jasielskim  kandyduje na czele li 
sty dr. K uśn ierz (Ch. D .), w rze
szowskim  kandydują dr. L iw o 
(Str. N ar.) i dr. N ieć (Ch. D .), w 
przem yskim  — b. poseł R ym or 
(Str. N ar.).

Tam, gdzie czołowym  kandyda
tem będzie członek Ch. D. — lista 
okręgow a zostanie przyłączona do 
listy państw ow ej Ch. D., gdzie zaś 
pierw sze miejsce zaijmuje kandy
dat S tr. N ar. — lista okręgow a 
przyłączona będzie do listy pań
stw ow ej S tr. N aród,

W edług ostatnich w iadom ości 
praw dopodobnie podobne porozu
mienie zostanie zaw arte pom iędzy 
S tr. N ar. i Ch. D. i na teren ie W i 
leńszczyzny.

K A NDYDACI C E N T R O L E W U
W  W arszaw ie z listy okręgo

wej C entrolew u będą kandydow ać 
pp. Barlicki (P P S ), Arciszewski 
('PPS). Kulczycki (N P R ) i T hu- 
g u t t ( W y z w ) .  Poniew aż pierwsi 
trzej kandydują rów nież z listy 
państw ow ej, w łaściwie pierw sze 
m iejsce zajm uje p. Thugutt.

W  innych okręgach na listach 
C entrolew u w ystępu ją: W arszaw a 
pow .: N osek (W yzw .), P rag ier 
(P P S ). K rak ó w : D aszyński i Żu
ławski (P P S ). K raków  pow .. D a
szyński i K w apiński (P P S ). L u 
blin: K osm ow ska (W yzw .). Lw ów  
H au sn e r (P P S ). P łock — N iedział 
kow ski (P P S ). W łocław ek: P io 

trow ski (PPS) i Łypacew icz
(W yzw .). O strów  M az : R óg
(W yzw .) i D ubois (P P S ).

K A N D Y D A C I BB.
N a listach okręgow ych BB. 

kandydow ać będą: w W arszaw ie
p. S ław ek; w Gdyni i K atow icach 
m inister K w iatkow ski, na P o m o 
rzu m inister J a n ta  Połczyński, w 
Święcianach m inister P rysto r, w 
Łodzi p. Jan  Piłsudski, w Białym 
stoku m inister Car, w S try ju  i D ro 
hobyczu p. M oraczewski.

A R E S Z T O W A N IE  B. S E N A 
T O R A

W  Jezio rnej pod Zborowem  a- 
resztow any został pod zarzutem  
akcji przeciw państw ow ej b, sena
to r  z U N D O  — M ikołaj K uźm in.

S PR A W D Z A N IE  L IS T
D ziś upływ a ostaitni term in 

spraw dzania list w yborczych w yło
żonych w kom isjach obw odow ych 
K om isje u rzędu ją  od godz. 16 -ej 
do 22 -ej. S praw dzanie list jest ko 
nieczne, gdyż pom inięcie nazwiska 
w yborcy, nie sp rostow ane w czasie 
właściwym, pow oduje u tratę  p ra 
wa udziału w w yborach.

S PR A W Y  W Y B O R C Z E
W szystkie ugrupow ania poli 

tyczne sta jące do w yborów  oczeku 
ją  w yznaczenia num erów  list p a ń 
stw ow ych przez państw ow ą kom i
sję w yborczą. Tem  należy tłum a
czyć, że dotychczas nie ukazały się 
p raw ie zupełnie uliczne p lakaty i 
odezwy wyborcze.

K A N D Y D A T U R A  K O S M O W 
SK IEJ

Jak  słychać, b. posłanka ,.W yz 
w olenia" K osm ow ska, k tóra o s ta t- 1 
nio skazana została w yrokiem  Są
du P ow iatow ego w Lublinie na 6 
m iesięcy w ięzienia za p rzem ów ie
nie wiecowe, w ystaw iona ma być 
przez C entrolew  na czolowem 
m iejscu listy w yborczej do Sejm u 
w okręgu N r. 26 Lublin  — Chełm 
— L ubartów .

P r z e g l ą d  p r ^ s y
KATO LICY I W Y B O R Y

„ G l o s  N a  r." wobec twier 
dzeń „ C z a s  u”, łż katolicy win 
ni poprzeć listę BB.. stara się zba 
dać o ile blok ten daje dobre 
„gwarancje"’ katolicyzmowi.

Na liście państwowej BB. 
do Sejmu znajdują się nastę
pujące nazwiska, które muszą 
szczególnie interesować kato
lików: Holówko, ' Moraczew- 
ska i Smulikowski, socjaliści, 
— Mincberg, W iślicki i Min- 
kowski, żydzi. A co do prote
stantów, to ktoby ich policzył! 
Bardzo wielu członków ostat
niego rządu i „gros” t. zw. 
pułkowników do ewangelickie
go lub kalwińskiego wyznania 
należy■ Katolicy stanowią nie 
liczną grupę. Sensacyjnych  
szczegółów dowiem y się dopie 
t o  po akcie wyborów ze sta ty  
styki sejmowej.
„ G ł o s  N a  r*  zastrzega 

się. iż nie jest zwolennikiem mie 
szania religji do spraw wybor
czych, ale wobec nawoływań 
„ C z a s  u"’, odpowiedź uważa z a ( 
konieczną. Pismo krakowskiej 
Ch. D. oburza się przytem  na 
„oportunistów katolickich"’,

... nie przez taki oportunizm  
tw orzyły  się katolickie organi 
zacje zachodnich społe
czeństw- Bicz na takich „kato 
lickich” działaczy podniósłby 
W indthorst, de Mim, Hellepu- 
te. Ketteler, k tó rzy  tworząc 
obóz katolicki w  swoich kra
jach, nie szli do obcych z  pro 
śbą o wydzierżawienie skrom 
nego pokoju, ale pod katolic- 
kiem hasłem organizowali ma 
sy  i swojego się sztandaru nie 
wstydzili...
A  skutki tego dla spraw y ka

tolickiej w Polsce są coraz wi
doczniejsze.

OUASI PLEBISC YT

„ G a z .  W a r s  z?  pisze, że 
wobec postawienia na liście wy
borczej BB. nazwiska m arszałka 
Piłsudskiego —  wybory będą mia 
ły charakter quasi plebiscytu: za 
lub przeciw Piłsudskiemu i sądzi, 
że przyczyni się to do wyjaśnia* 
nia sytuacji w kraju:

Godząc się na zasadę, że 
naród będzie miał taki rząd, 
na jaki sobie zasłuży, musimy 
jednak żądać, by zbliżający 
się plebiscyt odbywał się bez 
fałszerstw , nadużyć i terom . 
Żądamy od przeciwników ucz
ciwej gry, która nic powinna 
w ruczem przypominać sm ut
nej pamięci wyborów do trze
ciego Sejmu, przy których  
stanęliśmy wobec niepraktyko  
wanych nigdy w Polsce nadu 
żyć  wyborczych i niesłychanej 
korupcji-

Jeśli w ypadki potoczą się 
inaczej, plebiscyt niczego nie 
wyjaśni i nie zmieni tego nie
znośnego stanu wrzenia, w ja 
kim  znajduje się pańs‘wo od 
dłuższego czasu...
Zresztą spaczenie woli społe

czeństwa nie posiada żadnej war 
tości na dłuższą metę.

LIK W ID A C JI

„G a z. P  o 1 s k a" z radością 
stwierdza, że

„nasi groźni ,,likwidato
rzy ”, gdy przyszło co do cze
go likwidują się sam f...
Jest w tem trochę przechwał

ki, ale i sporo skromności, gdyż 
„Gazeta Polska” przemilcza, jak 
się pomaga „likwidatorom"’ likwi 
dować samych siebie. Naprz. 
Stronnictwo Chłopskie.

Poliłosie
M okotów o Brześciu

W artykule p. t. „Likwidacja likwi
datorów” znajduje się tak i ustęp: 

N iedaleka je s t droga z pod mu
rów Je rycha pod ścianę Płaczu. P ła
czą dziś i zawodzą gorzko a  boleści- 
wie wczorajsi likwidatorzy, niedoszli 
zwycięscy.

...A przecie ostrzegaliśmy niejedno 
krotnie, że błędem je st przecenianie 
naszej słodyczy charak teru  — i że 
praw a walki dla stron obu jednakowe 
być muszą.

Kto nam  obiecywał Mokotów — 
ryzykował na Brześć ( G a z e t a  P o l  
ska) .

Tylko ci
Ubolewając nad koalicjami poli- 

tycznemi, jako prowadzącemi do „za
nieczyszczenia prawdziwej barw y”, je 
śli chodzi o przeciwnika, wysuwa się 
takie uw agi:

I dziś polski socjalista ■wśród dwu 
dziestu list, które s ta ją  do -wyborów, 
ma tylko jedną socjalistyczną, jedną

Miejsce dl? Polski
P olska otrzymać ma miejsce w ra
dzie międzynarodowego banku re- 

paracyjnego

Jak wiadomo, w najbliższym 
czasie odbyć się maią wybory u 
zupcfniające dla obsadzenia 9-ciu 
miejsc dodatkowych w radzie 
międzynarodowego banku dla 
spraw reperacyi. Ponieważ zgod 
nie z częscją pierwszą statutu 
banku- prawo zasiadania w radzie 
banku przysługuje wszystkim je
go udziałowcom, Polska, która 0- 
statnio dokonała wpłaty na po
czet swoich udziałów w banku re 
pnrae.yjuym- ma poważne szanse 
do uzyskania miejsca w radzie.

pepesowską, — listę P. P. S. <U Pr. 
Rew.” ( P r z e d ś w i t ) .

Jak we śnie Faraona
Niektórzy nie w ierzą w pow tarza

nie się zdarzeń dziejowych, p rzynaj
mniej w zastosowaniu do budżetu:

W jednym z wywiadów, poświęeo 
nych budżetowi, powiedział p. prem jer 
Piłsudski, że okres rządów p. Sław
ka był pod względem budżetowym 
chudy, że natom iast nadchodzący o- 
kres będzie tłusty.

Ponieważ listę państwouwej B. B. 
prowadzą obaj ostatni premjerowie, 
ten tłu sty  i te n chudy, przeto w ar
to przypomnieć przy te j sposobności 
istotny stan sytuacji budżetowej. (G a 
z e t a  W a r s z a w s k a ) .

KTO W Y G R A Ł ?
W czoraj, w  dwudziestym siódmym 

dniu ciągnienia 5-ej klasy 21-ej pol
skiej loterii państwowej, główniejsze 
w ygrane padły na num ery następu
jące:

25 000 zł n a  N r. 175997.
20 000 zł na N r. 183191.
15.000 zł na N r. 168821.
Po 5.000 zł na N r.N r. 24893 49944 

113584.
Po 3.000 zł na N r.N r. 22599 24063 

24103 26139 122842 127116 130995 
135524.

Po 2.000 zł n a  N r.N r. 28040
34958 41133 85810 112929 122085
144599 168673 180985 187171.

Po 1.000 zł na N r.N r. 7941 32974 
33778 35754 40880 72856 82801 86914 
104656 125508 128171 131875 137641 
150188 152581 155960 159748 160340 
179347 195363 201033.

Urzędowa tabela do sprawdze
nia bezpłatnie w kolekturze J.
Dzierżanowskiego, Nowy Świat 
64. Tam że zamiena stawek i w y
płata większych wygranych.
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POZDROWIEHIE WSCHODZĄCEMU SŁOŃCU
Z POWODU POBYTU W POLSCE ICH CESARSKICH WYSOKOŚCI P a Ry JAPOŃSKIEJ

W  stolicy naszej bawią obec
nie najbliżsi krewni W ładcy Ją- 
ponji, Ich Cesarskie W ysokości 
Księże i Księżna Takam atsu i 
Kikuko.

Odwiedziny te nie są ani na 
jotę polityczne. Księstwo japoń
scy podróżują poprostu po Eu
ropie w celach turystycznych, 
względnie studjów m arynarskich 
księcia, k tóry  służy w e flocie 
wojennej swego monarszego 
brata. W  podróży tej „zawadzi- 
li“ księstwo również i o nasz 
polski zakątek europejskiego kon 
tynentu.

Mimo pewnego urzędowegt^ 
chłodu, jaki tego rodzaju przy
padkowym raczej zetknięciom, z 
natury rzecy tow arzyszyć musi, 
kraj nasz ma wszelkie powody, 
by sym patycznie powitać Dostoj 
pych Przyjezdnych. Naród bo
wiem, którego rządzące szczyty 
społeczne reprezentują, jest Pol
sce politycznie i duchowo bliski, 
pomimo odległości geograficznej 
oraz pomimo słabej znajomości 
wzajemnej stosunków i kultur. 
„Objawiła11 się Japonja Polsce 
politycznie jeszcze w tedy, gdy 
kraj nasz pogrążony był w  nie
woli. W  1905 roku miecz japoń
ski pierw szy wym ierzył potęż
ny cios we w rota rosyjskiego 
„więzienia ludów", w  którem 
największa część narodu nasze
go przez los dziejowy została 
zamknięta. S tarsze pokolenie poi 
Rkie z łatwością przypomina so
bie tę szczerą radość i podziw, 
* jakim odczytywano wówczas
biuletyny wojenne o klęskach
carskich, zwiastujących Polsce, 
bladą jeszcze, lecz już w yczu
walną „jutrzenkę swobody", 
św ietność techniczna działań
wojennych japońskich, poryw a
jące męstwo bohaterskich epizo
dów, w  które wojna ta  po stro 
nie japońskiej obfitowała, same 
przez się przem awiały do rycer- 
SKiej wyobraźni i serca polskie
go, niezależnie od politycznej 
doniosłości następstw  przełomu 
na Dalekim Wschodzie. Zamknął 
on Moskwie dostęp do Oceanu 
Spokojnego, zwrócił ją znów ku 
Bliskiemu Wschodowi, pośred- 
fiio zatem  spowodował starcie z 
Niemcami w  wielkiej wojnie i 
wszystko co stąd później w yni
kło.

I dziś również, gdy Polska od
zyskała sw ą niepodległość, Ja- 
oonja pozostając naszym natu
ralnym sojusznikiem przed moż- 
'iwem zagrożeniem ze strony 
Moskwy. Ta zbieżność intere
sów pomiędzy Ojczyzną naszą 
a Sesarstw em  Wschodzącego 
Słońca kształtuje się wprawdzie 
luźniej, niźli np. z Rumunią: ze 
względu na wielką odległość 
geograficzna. Niemniej jest ona 
bardzo realna, aczkolwiek— po
dobnie jak sojusz polsko-rumuń
ski o tyle nieaktualna, o ile na
sze obecne stosunki z sąsiadem 
Wschodnim nie wzbudzają powo

du do obaw. W  latach powojen
nych natomiast, i Pp dziś dzień 
jeszcze, samoistna polityka ja
pońska na Dalekim Wschodzie 
była żywo czynną w  starciach z 
nową ofensywą rosyjską, zmie
rzającą do sowietyzacji Chin, 
owładnięcia Azją i zagrożenia 
m ocarstw  zachodnich w  ich inte
resach handlowych, jak też w 
kolonjach. Działalnoś Japonji te 
zam iary sowieckie we własnym  
swym interesie pokrzyżowała. 
Oddała tem nieocenioną usługę 
cywilizacji i mocarstwom za
chodnim, osłaniając przed moż
liwa przewagą Sowieckiej Ro
sji, co nader nieobojętne jest 
również ze stanowiska polskiego.

Ogół polski zbyt mało w ie o 
Japonji i niedość się nią intere
suje. A jestto wszakże jedyny 
naród starej kultury azjatyckiej, 
który w całej pełni osiągnął ran
gę potęgi, stawiającą go na sto
pie równości z wielkiemi m ocar
stwami oceanicznemi. Naród w y 
jątkowej dzielności i zarazem  
godnego uwagi równoważenia w 
swoich stosunkach -wewnętrz
nych. Naród ten o prastarej, peł
nej chwały przeszłości umie w 
pełni dotrzym ać kroku tech
nicznemu i gospodarczemu po
stępowi XX wieku, zarazem  mi
łując tradycję i stosując zacho
wawczość w  swych urządze
niach państwowych. W  świecie, 
który szamoce się obecnie w  roz 
terkach ustrojowych pomiędzy 
skrajnościami sześcioprzymiotni 
kowego głosowania a dyktaturą, 
Japonja stanowi obecnie unikat 
monarchii konstytucyjnej o silnej
lecz niedespotycznej w ładzy 
zwierzchniej. Nad krajem o 50 
miljonach pracowitej ludności,

bogatym  w  fabryki i banki, por
ty  i okręty handlowe, zbrojnym 
w dreadnoughty i dywizje no
woczesne panuje dynastja tak 
starożytna, jak on sam, dynastja 
założycielska Japonji, rówieś
niczka pierwotnego Rzymu.

Najstarsze rody historycznie 
europejskie nie sięgają w stecz 
naw et do połowy dziejowego ży 
cia tej dynastji. Narodowa reli- 
gja japońska, s z i n t o i z m ,  przy 
pisuje je pochodzenie od bogini 
słońca, Atamatsu. Poetyczna ta 
legenda przypomina, źe niestety 
Japonja dotąd jeszcze jest po
gańską (częściowo również bud
dyjską). Stało się tak bęzwątpie- 
nia dlatego, że ku końcowi ub. 
wieku, gdy Japonja przejmowała 
cywilizację europejską, panował 
w  niej materjalizm racjonalistycz 
ny, wrogi religji. Jednakże obec
nie działalność misyj katolickich 
w Japonji rozwija się pomyśl
nie. Japonja nie szczędziła sta
rań w  Rzymie, by otrzym ać 
swego biskupa - rodaka. Jest 
więc uzasadniona nadzieja, że w 
miarę postępów odrodzenia reli
gijnego w Europie coraz szerzej 
otwierać się będą na światło 
W iekuistej P raw dy oczy tego 
szlachetnego narodu.

W  chwili gdy na ziemi naszej 
bawią Dostojni B raterstw o Jego 
Cesarskiej Mości Hirohito, Ja 
pońskiego T e n n o, w arto  wresz 
_cie zaznaczyć, że właśnie ten 
ostatni w yraz określa japońską 
godność monarszą. W yraz „mi- 
kado“ jest w zięty z języka poe
tyckiego, w  potocznej mowie ja
pońskiej wcale nie używany, a
przez głupie operetki w  Europie 
niesmacznie strywjalizowany.

St. SzczutowskJ

TĘPIENIE NAUKI
Sowiety przeciwko profesorom

R y g a, 9 października. W ła 
dze sowieckie rozpoczęły kampa- 
nję przeciw Akademji Języków 
Orientalnych w Moskwie.

W edług '• doniesień „Komso- 
molskiej Praw dy" profesorowie 
Akademji ograniczają celowo stu 
dja wykładów lingwistycznych, 
zupełnie ignorując rewolucyjne 
ruchy narodów Wschodu.

Studiowanie języków wschod
nich zdaniem pisma, powinno iść 
w parze z zaszczepieniem wśród 
studentów idei komunistycznej, 
oraz z propaganda zasad polity
ki sowieckiej na Wschodzie.

Specjalna komisja ma zbadać 
stosunki panujące w Akademji, 
wydalić reakcyjne elementy 
wśród profesorów i opracować 
nowy program  studjów, którego 
większa część poświęcona byłaby 
ruchom rewolucyjnym na Wscho 
dzie, aby w ten sposób absolwen 
ci Akademji mogli być instrukto 
rami ruchu komunistycznego w 
państwach wschodnich- — ATE.

PRZYGOTOWANIA FRANCJI
POD NACISKIEM ZŁEJ WOLI NIEMIEC

Po katastrofie „R 101“
Dzień żałoby narodowej

L o n d y n ,  9 października. — 
Angielski gabinet ma zamiar 
ogłosić dzień żałoby narodowej 
z powodu katastrofy sterow ca 
"R 101“. Prawdopdobnie będzie 
^  to przeznaczona przyszła nie 
dzieła. I

Urzędowe zbadanie przyczyn j  
katastrofy nastąpi dopiero po 
dominacji nowego ministra lo tn i-' 
ctwa- — ATE, i

P  a r y  ż, 9 października. B y
ły minister wojny radykał Painle 
ve zamieścił w „Ouotidien" a rty 
kuł, w których podkreślił, że 
zwiększenie budżetu wojskowego 
Francji stało się koniecznem ze 
względu na uzupełnienie materja 
łu wojennego, który  był niewy
starczający.

Również ufortyfikowanie gra
nicy wschodniej, oraz wprowa
dzenie jednorocznej służby woj
skowej pociągnęło za sobą sze
reg wydatków.

0 UNJĘ AGRARNĄ
Próby łagodzenia przesilenia

B u d a p e s z t ,  9 paździer
nika. Prem jer hr. Bethlem wyglo 
sil na posiedzeniu członków par
tii rządowej przemówienie o po
łożeniu rolnictwa.

Prem jer stwierdził, że kryzys 
rolnictwa pociągnął za sobą prze 
silenie finansowe. Hr. Bethlem od 
rzucił projekt monopolu zbożowe 
go jako niewskazany i zazna
czył, że jedynie porozumienie 
międzynarodowe może złagodzić 
przebieg kryzysu.

Państwa rolnicze powinny się 
porozumieć celem znalezienia 
wyjścia z trudnego położenia.

Bethlem nawiązując do słów 
wypowiedzianych w Genewie 
przez byłego kanclerza autrjac- 
kiego Schobera w sprawie poro
zumienia państw rolniczych i 
przemysłowych, stwierdził, że 
W ęgry są gotowe pracować nad 
realizacją, tej idei. — ATE.

W  innym artykule opublikowa 
nym w ,,MatinMe" Painleve wyra 
ża zaniepokojenie z powodu zwy 
cięstwa hitlerowców, oraz ostat
nich manifestacyj Stahlhelmu 
nad Renem.

Od chwili układu wersalskie
go t. j. od momentu, gdy sprzy
mierzeńcy zaniechali projektu na 
rzucenia Niemcom pokoju podpi
sanego w Berlinie. Francja wyka 
zała maksimum pokojowości i do 
brej woli.

Lecz gdy Niemcy powracają 
do hohenzollernowskiej polityki 
zbrojnej pięści, to należy jasno 
stwierdzić, że stan taki prowadzi 
do katastrofy, która może wstrzą 
snąć posadami nietylko Niemiec, 
ale całej Europy. —  ATE.

K a w a  
t r e w o lu c ja

Przyczyny fermentów w Bra
zylii j

L o n d y n ,  9 października (tel. 
wł.). — Poraź pierwszy zaszedł 
w historii fakt. że nadprodukcja 
kawy stała się przyczyną po
ważnych fermentów.

Kryzys kawowy w Brazylii 
datuie sie już od r. 1924, t. j. od 
czasu sztucznego wyśrubowania 
cen. Rynek kawowy w Brazylii 
uzależniony Jest od Nowego Jor
ku, kapitaliści bowiem północno
amerykańscy poczynili ogromne 
wkłady w plantacje brazylij
skie. Wahania na rynku nowo
jorskim odbijają sie przeto stale 
na rynkach Brazylji.
_ Wewnątrz Brazylji znajduje 

się obecnie ponad 20 miljonów 
worków kawy, zaś w portach 
pozostało ze zbiorów zeszłorocz 
nych około 13 miljonów worków.

Kryzys w tej gałęzi jest prze- 
dewszystkfem rezultatem zbyt 
wygórowanych cen, które unie
możliwiają pozbyde się zapa
sów i są przyczyną obecnych 
fermentów politycznych w  Bra
zylii.

isk ie rk i

STARCIA I STRAJK I
Hiszpanja na wulkanie

P a r y ż ,  9 października. —  
Donoszą z M adrytu, że w  Mala
dze miały miejsce krwawe zabu
rzenia pomiędzy strajkującymi ro 
botnikami, a policją. Jedna osoba 
straciła życie, zaś szereg odniosło 
obrażenia.

W  Maladze strajkuje około 
8.000 robotników portowych. 
Przybyłe do portu parowce nie 
mogły być wyładowane wskutek 
czego wielkie transporty artyku
łów spożywczych uległy zepsuciu

O D N A W IA JC IE  
PR EN U M ER A TĘ

POD PRESJĄ 
NIEMIEC

Likwidacja szkół polskich na 
Litwie

K o w n o ,  9 października (teł. 
wł.). — Ze 120 szkół polskich, 
które istniały na Litwie jeszcze 
w 1925 r. — pozostało obecnie 
zaledwie 11 szkół ludowych i 4 
gimnazja, z których 3 są prywat
ne. Dyrektorem polskiego gim
nazjum jest znany szowinista li
tewski, Baronas.

Jeżeli się zważy, że ludność 
polska na Litwie sięga 200 tysię
cy — to rzecz prosta, że ilość 
szkół jest w  tem stosunku wręcz 
śmieszna.

Mimo silnego kursu antypol
skiego, wśród ludności nurtuią 
prądy porozumienia się z Pol
ską.

Ogó! litewski coraz potężniej 
uświadamia sobie niebezpieczeń
stwo, płynące z pro - niemiec
kiego stanowiska rządu. j

Uchwały Wielkiej Rady
R z y m .  — Wielka rada faszy 

stowska powzięła wczoraj uchwałę a- 
probującą politykę m in istra  spraw  za 
granicznych Grandiego i stw ierdza
jącą, że Włochy nie mogą odstąpić 
do żądania pary te tu  swych sił mor
skich z F rancją. N astępnie rada u- 
chwaliła utworzenie nowej organiza
cji przysposobienia zbrojnego, która- 
by obejmowała wszystkich mężczyzn 
w wieku od 18 do 21  lat.

Przesilenie rządowe
B u k a r e s z t .  — Król Karol po

wierzył dziś po południu byłemu mi
nistrow i spraw  zagranicznych profeso' 
rowi Mironescu misję utworzenia no
wego gabinetu.

O nagrodę Nobla
L o n d y n .  — Donoszą ze Sztok

holmu, że p rasa  wymienia jako n a j
poważniejszych kandydatów do tego-, 
rocznej nagrody literackiej Nobla naJ- 
stępujących pisarzy: Teodora Drei-
sera, (A m erykanin), Ja n a  von Jensen, 
(Duńczyk), Gunarsona (Islandczyk),i 
von Eeden (Holenderczyk), Pawła 
Y alery (Francuz) i Roberta M arin 
du Grand (Francuz).

Zwycięstwo powstańców
L o n d y n .  — O statnie wiadomo-, 

ści z B razylji donoszą o nowych suk
cesach powstańców, którzy opanowali 
Pernambuco, Parahyba i Rio Grandę' 
do Norte. Miasto N atal zostało opa 
nowane bez walki. Powstańcy zdobyli' 
wielkie składy am unicji i  broni.

Kondolencje Ojca św.
R z y m .  — Ojciec św. polecił arcy' 

biskupowi W estm insteru kardynałowi' 
Boum e wyrazić w jego imieniu króloj 
v;i Jerzemu żywe ubolewanie z powo 
du katastrofy  sterowca „E . 1 0 1 ”.

Rozpoznawanie zwłok
L o n d y n .  — Lady Brane ker zero 

lała rozpoznać po monoklu zwłoki swe1 
go męża szefa lotnictwa cywilnego. 
Pozatem stwierdzono tożsamość 12  
innych ciał, między innymi dowódcy 
sterowca Irw ina, konstruktora pod- 
pulk. Richmonda i metereologa Geblet 
ta.

Nowy sekretarz faszystów
R z y m .  — W  dniu wczorajszym 

odbyły się przekazanie władzy nowe
mu sekretarzowi stronnictw a faszy
stowskiego Giuratiemu, dotychczaso
wemu przewodniczącemu Izby deputo 
wanych.

Synod krajowy
P a r y ż .  — Donoszą z Madrytu,

że prym as H iszpanji arcybiskup To
ledo kardynał Segura y  Saens zwołał
na dzień 12 b. m. pierwszy od 350 la t 
synod krajowy, w którym  weźmie rów 
nież udział król Alfons X III.

Wojna z Atrydami
L o n d y n .  — Donoszą z Simłi, 

że rząd indyjski zamierza w najbliż
szym czasie przedsięwziąć przeeiwko 
Afrydom operacje wojenne zakrojone' 
na  szeroką skalę.

Przed wyborami
W i e d e ń .  — Dziś popołudniu od 

była się konferencja delegatów chrze 
ścijańsko .  społecznych z delegatami 
Heimwehry w sprawie uzgodnienia 
tak tyk i wyborczej.

Konferencja imperjalna
L o n d y n .  — K onferencja impe- 

r ja ln a  odbyła się wczoraj pod prze
wodnictwem Mac Donalda drugie po 
siedzenie plenarne.

Ustąpienie posła litewskiego
B e r l i n .  — P ra sa  donosi z Kow 

na o możliwości ustąpienia obecnego 
posła litewskiego w Berlinie Sidikau- 
skasa. Dymisja ta  pozostawałaby w 
związku z ustąpieniem  m in istra  Zau- 
niusa-

Krach gospodarczy
R y g a .  — W Moskwie ogłoszono 

urzędowe dane o wynikach akcji m a
gazynowania zboża w przeciągn 3 -ch 
miesięcy. Z danych tych wynika, że 
dotychczas wykonano zaledwie jedną 
trzecią planu zbożowego. W niekto- 
łych republikach sowieckich zmaga
zynowano znikomą ilość

\



Afl. X. 1930. Nr. 278
i*"'
ŻTICIE RELnUFL

„NACJONALISTA” -  PROF. KOTARBIŃSKI
NIEUCTW O W O LNOM YŚLICIELI POLSKICH

Znamienne sojusze
OD PROTESTANTYZMU DO BEZBOŻNICTWA

Tak zwane markowanie pozy- 
cyj stosowane jest zarówno na 
manewrach. jak i podczas woj
ny.

P rzy  braku odpowiednich ilo
ści sił, jeden lub dwóch żo łnierzy, 
zajmuje piewien odcinek, i ,,uda-j 
je*’ bataljon lub nawet cały oułk. I

Metoda ,,markowania*’ znala
zła pełne zastosowanie na froncie 
antyreligijnym w Polsce.

Co pewien czas powstają np. 
u nas nowe organizacje wolno- 
myślicielskie, pojawiają się nowe 
wydawnictwa periodyczne, „toru 
jące drogę wolnej myśli*’.

W  istocie rzeczy —  wszyst
kie te posunięcia są dziełem tych 
samych ludzi, grupki nielicznej- 
markującej ilością wydawnictw i 
organizacyj zniKomość sil.

ja k  wiadomo, pod względem 
ilości wydawnictw' wolnomvśli- 
cielskich zajmujemy drugie miej
sce po Rosji Sowieckiej.

Oook organu naczelnego 
,,W olnomyśliciel Polski" — ist
nieje szereg wydawnictw lokal
nych lup też obliczonych na pro
pagandę w pewnych tylko w ar
stwach społeczeństwa.

Organizacje wolnonyśliciel- 
skie w' Polsce przeżyły w ciągu 
ostatnich lat szereg wewnętrz
nych rozłamów i ,,rewolucyj*’.

Stowarzyszenie pierwotne, któ 
re skupiło przedstawicieli rady
kalnej inteligencji polsko - żydów 
skiej, zostało rozbite i zlikwido
wane na rzecz żywiołów bolsze- 
Wizującyeh i przekształciło się w 
placówkę propagandy sowieckiej 
W Polsce.

Z kolei i ta organizacja 
rozbiła się na dwa odłamy: pro
letariacko - bolszewicki i radykał 
ny, stojący „na gruncie państwo 
wości polskiej*’.

„Wolnomyśliciel Polski” jest 
obecnie organem tego drugiego 
odłamu-

Ostatnio — jak donoszą wy
dawnictwa bezbożnicze, —  uchwra 
ta zarządu głównego Pol. Zwn 
Myśli Wolnej z dnia 27 czerwca 
b. r. zatwierdzone zostało pow
stanie W arszawskiego Koła inte- 
’ektualistów, z zarządem  w nastę 
Dującym składzie: prezes prof. 
Tadeusz Kotarbiński, sekretarka 
prof-wa Helena Maurizio, skarb
nik Józef Landau.

Celem koła — jak  mówi stalu-t, 
„ jest pogłębianie teoretyczne "za
sad myśli w olnej i stw orzenie oś
rodka, dokoła) k tó rego  zgrupow ali
by 'się intelektualiści - w olnom yśli
ciele z całego k ra ju ”.

„Chcem y, by obyw atelom  R z e
czypospolitej w plno było nie nale
żeć do gmin w yznaniow ych i oby
wać się bez kapłanów , m odlitw  i 
obrzędów  przy narodzinach, ślu
bach j pogrzebach. Nie chcem y, by 
m aturę j w stęp do szkoły wyższej 
miał tylko ten, k to  się podda ir ra 
cjonalnym  naukom  apologetów . 
Domagajmy się oddzielenia K ościo
ła o j  państw a. Zapraszam y do 
w spółpracy szczególniej nauczyciel 
stw o w najszerszem  tego słowa 
znaczeniu”...

Organem koła jest miesięcz
nik „Racjonalista”.

W zorem organizacyjnym dla 
koła stała się francuska „L‘Union 
Rationaliste”, związek, "[[który po 
stawił sobie za zadanie szerzenie 
ducha nauki i metody naukowej*’.

Przypatrzm y się bliżej owym 
metodom ,,naukowym*’ koła, po
siadającego na swem czele..- pro 
fesorów.

W numerze 1-szym „Racjona 
listy*’ czytam y:

„Protestanci wogóle nie uzna
ją boskości (sic!) Panny M ani”. 
„Kościół watykański przygotowu 
je się do ogłoszenia nowego dog 
matu: równości Matki Boskiej z

1 1 1
„ R U Ś ”

BIELAWSKA 22—fi dom r> M arka 
telefon 535-34.

Przeróbki, pg. najnowszych mo
deli. Robota Solidna.

UWAGA: Na żądanie udzielamy 
kredytu.

Futra na raty
.'TnJtaJ-re SSMJBMBBMBBSaHSBBUMH
długoterminowe, damskie, mę

skie, poleca firma 
„LAFAYETTE", 

Nowy Świat 21 w podwórzu, 
telefon 274-13.

Trójcą Sw.” (siei).
Panowie profesorowie z ..Ra

cjonalisty” swoje występy „na
ukowe” rozpoczęli — jak widzi
my — w sposób zgoła niesamo
wity.

Gdzie to taki profesor nniwer 
sytetu warszawskiego (!) Kotarpiń 
ski, czy Landau wyczytali, że Ko 
ściół katolicki naucza o’ „uosko- 
ści” Matki Bożej i przygotowuje 
nowy dogmat o równości Najśw. 
Panny z Trójcą Św.?

Dlaczego „prof.” Kotarbiński 
łże i swoje pierwsze poczynania 
na łamach nowego o rg an u  i no
wej organizacji lozpoczyna od 
fałszów naiwnych, głuDich, —  któ 
re odeprze mu każde dziecko ja
ko tako obznajmione z katechiz
mem.

Czy prof- Kotarbiński me uwa 
ża, że tego rodzaju metody są 
przejawem całkowitego nieuctwa?

Pierwszy numer organu „inte
lektualistów polskich*’ —  wysta 
wił jaknajsmutniejsze świadectwo 
poziomowi umysłowemu założy
cielom tej organizacji.

Skr.

Prz Giw reliflji żydowskie]
Akcja bezbożników na Ukrainie

W związku ze świętami żydowskie 
mi główna rada  związku wojujących 
bezbożników zarządziła przeprowadzę 
nie wielkiej akcji przeciwreligijnej, 
skierowanej przeciwko religji żydow
skiej na U krainie i Białorusi sowiec
kiej.

W Kijowie bezbożnicy urządzili 
karnaw ał przeciwreligijny, podczas 
którego inscenizowano nabożeństwo 
żydowskie, celem ośmieszenia wyzna 
nia mojżeszowego. W słynnej syna
godze kijowskiej Brodskiego, prze
kształconej w klub bezbożników, odbył 
się wiec, który powziął uchwałę boj
kotowania żydów upraw iających prak 
tyki religijne. W niektórych miastecz 
kach na U krainie prawobrzeżnej do
szło do krwawych starć pomiędzy bez 
bożnikami a ludnością żydowska. "W 
Berdyczowie tysiączny tłum  żydów 
dokonał samosądu nad trzem a bezboż 
ni kami, którzy usiłowali przedostać 
si“ do synagogi celem przeszkodzenia 
nabożeństwu.

W  naczelnym organie wojują
cego bezbożnictwa w Polsce, w 
„Wolnomyślicielu polskim** (1 
października r. b.), artykuł 
wstępny w yszedł z pod pióra 
czołowego pisarza protestantyz
mu w Polsce, p. Hulki Lasko\ - 
skiego.

Ten sojusz przedstawiciela pro 
testantyzm u polskiego z organi
zacjami zdecydowanie ateistycz- 
uemi posiada swe źródło w nie
nawiści do wszystkiego, co pod
ciągnąć można pod wspólny mia 
nownik katolicyzmu, Rzymu, W a 
tykana.

Artykuł Hulki Laskowskiego 
jest naiwną apoteoza protestan- 
tyzm y; inwektywy, insynuacje 
ood adresem Kościoła, które roz 
sadzają treść zasadniczą, u trzy
mane są na poziomie sowieckich 
wydawnictw  bezbożniczych.

P. Laskowski jest istotnie po- 
wolnomyślicielem. Do świado
mości jego nie dotarły jeszcze 
ani rezultaty badań współczes
nych historyków, ani też nie 
zdołał zobrazować sobie sy tua
cji w  Europie z lat ostatnich, i 
operuje wciąż jeszcze oklepane- 
nń, w ytartem i jak stara  moneta, 
frazesami.

Czy można poważnie trakto
wać pisarza, który pozwala so
bie na takie inw ektyw y: „Kato-

ZJAZ9
WOLNOMYŚLICIELI

Kongres m:edzynarodowy
bezboŻfaKÓw w Warszawie

St)ra>va Twołama kongresu mię
dzynarodowego wolnomvślicieli do 
W arszawy w 1931 roku weszła — jak  
donoszą wydawnictwa bezbożnicze — 
w stadjum  realizacji.

Jak  wiadomo, kongres międzyns 
rodowy, który odbył się w Luksem 
burgu 1929 r., uchwalił przyjąć zapro 
szenie delegatów poi. organizacyj wol 
nomyślicielskich, polecając opracowa
nie szczegółów radzie naczelnej związ 
ku stow. wolnoinyślicielskich, z siedzi
bą w Brukseli.

Termin korgresu  w W arszawie u- 
stalono na dzień 15—18 sierpnia 1931 
roku.

Przed paroma tygodniami zarząd 
główny złożył odnowiednie podanie v 
M. S. W.

licyzm zabija wszelką inicjaty- 
w ę“. „W szystkie (sic!) kraje ka
tolickie to nędza i ciemnota**. 
„Katolicyzm to stagnacja, refor
macja — to postęp**.

Dzisiaj już naw et na wiecach 
nie używ a się tego rodzaju ar- 
gum ertów .

Po-wolnomyślność protestanc 
kiego pisarza jest istotnie.., kla
syczna.

M.

N1EUDAŁY ZAKACK
Zdrajcy oskarżają o zdradę

Łącznie z rocznict Cudu nad 
Wisłą, —  pisma sekciarskie i 
wolnomyślicielskie, nawiązując 
do analogicznych w ydarzeń z 
dziejów Polski, podjęły sprawę 
rzekomej „zdrady** bohatera na
rodowego ks. Kordeckiego.

W ymienione pisma od dawna 
zapowiadały ujawnienie odpo
wiednich dokumentów, przecho
wanych w muzeum narodowem 
w Sztokhlomie, które rozbić mia 
ły całkowicie legendę o obrońcy 
Jasnej Góry.

W reszcie —  dokument ten, w 
tłumaczeniu, opublikowali m aria
wici.

Jest to list ks. Kordeckiego z 
dnia 21 listopada 1&55 r„ pisany 
do króla szwedzkiego, w  któ
rym  przeor jasnogórski, po w y 
mianie kilku zdawkow ych kom
plementów, prosi króla o opiekę 
nad klasztorem  i zaznacza w 
końcu w yraźnie: prosimy as 1 -
nie, aby raczył pozostawić w  
spokoju nasz klasztor, poświęco
ny czci Boga i Jego Przenaj
świętszej Matki**.

W  parę dni później „prośba** 
Kordeckiego Drzybrała formy 
konkretne i jasne dla wroga, kie
dy z murów klasztoru  przemó
wiły działa jasnogórskie

Ta.iennrc/.y rzekomo i „dotąd 
nieznany** list Kordeckiego w 
niczem nie zmienia ani duchowe
go, ani politycznego wizerunku 
bohaterskiego przeora.

Rzecz tylko znamienna, że w 
odrodzonej Polsce, w yroki i 
oskarżenia o zdi adę narodową 
w ydają kozłowici płoccy, którzy 
w r. 1920 witali wojska sowiec- 
skie jako oswobodzicieli.

BRONISŁAWA WŁODKOWNA

S w ó j d o m  
i sw ój czIowieK

P O W I E 3 C
39)

Przez cały azień spałam, a następnej nocy czuwał 
tylko doktór, ponieważ, jak dowodził, on może mi być 
pożyteczniejszy w razie, gdyby trzeba było zrobić 
w nocy zastrzyk, ca i mnie w ydaw ało się słuszne, 
ostatecznie więc Oktunia ustąpiła i poszła spać. Mnie 
po całodziennej drzemce naturalnie na sen sie nie zbie
rało, rozmawiałam więc z doktorem o tej całej okrop
nej historji i byłam zadowolona, że i on ma takie same 
poglądy, jak i ją na nierozerwalność m ałżeństwa. W te
dy dop;ero do raz drugi mówił mi o swojej miłości do 
mamy.

—  Nie byłem w ów czas w możności stw orzyć ro
dziny i jestem pewien, że m atka pani odtrąciłaby mnie 
z oburzeniem, lecz gdyby nawet było inaczej, to nigdy 
nie ośmieliłbym się proponować jej, aby porzuciła mę
ża i rozbiła ognisko rodzinne, nigdy nie wziąłbym na 
swoje sumienie nieszczęścia dzieci. Dziecku przecież 
każdy winien opiekę, nietylko rodzice, a ten kto 
kutyw dzi dziecko pośrednio, czy bezpośrednio jest po
dług mnie godnym potępienia. A przecież kochałam ją 
tak bardzo, ją pierwszą...

Umilkł, a mnie serce zaczęło nagle znowu kołatać.
Dlaczego rne powiedział, jak w drocLi puwiotaej 

w. Wydmuchu Ją jedyną**. Przecież on nie kłamie.

Może Doorostu się omylił, ale czy w ów czas, czy  
teraz?

Jeżeli wówczas, to może kochał jeszcze inną, albo 
naw et inne kobiety, może naw et jaką zostaw ił w Ame
ryce, może za nią tęskni, pisuje do niej, tyle przecież 
listów w ysyła i odbiera. Może ona tu za nim przyje- 
dzie i zabierze go odemnie.

Zaczęło mi brakować tchu, spostrzegł to w tej 
chwili, zaniepokoił się bardzo, zrobił zastrzyk, czynił 
sobie w yrzuty, że mi pozwolił na wzruszającą roz
mowę, zalecił milczenie, a sam siadł tuż przy łóżku 
i trzym ał mnie za puls, obejmując przytem  dłonią całą 
moja rękę.

I myślę, że bardziej pod wpływem  tego ciepłego 
dotknięcia, niż pod wpływem  zastrzyku uspokoiłam 
się i zasnęłem.

Rano była już przy mnie Oktunia, a orzez cały 
dzień czułam się o tyle lepiej, że doktór uważał czu
wanie nocą przy mnie za zbyteczne, zgodził się tylko 
na to, iż Oktunia będzie soała w moim pokoju na ka
napie.

Od wczoraj nie mam już gorączki, tylko jeszcze 
muszę leżeć, bo jestem bardzo osłabiona. Uspokoiłam 
się też znacznie, ale jużbym chciała dostać odpowiedź 
od Julka, bo jego milczenie trochę zbyt długie zaczyna 
mnie deneiwować.

Czy aby nie przypłacił także chorobą ucieczki 
Rózi, on taki wątły, w rażliw y i taki, jak się zdaje do 
niej przywiązany.

Oktunia radzi, aby napisać dn Ziołeckich i popro
sić o zasię c iec ie  o iiit” win-wyności. obawiam sie jed
nak, że interwencja osób postronnych i chociaż bardzo 
nam życzliwych. »le jeszcze obcych, może go urazić.

W łaśnie zaś w  takiej chwili należy oszczędzać jego 
drażliwość.

Poczekam kilka dni i jeśli nie będzie wiadomości, 
zatelegrafuję. Gdybym była zdrowa, tobym odrazu po 
otrzymaniu listu Rózi pojechała do tego biedaka.

Ciężko mi myśleć, że on się sam boryka ze swo- 
jem nieszczęściem i jeszcze musi opiekować się 
dziećmi. Słyszę kroki doktora, będzie się gniewał, iż 
tak długo piszę, bo już tu raz zaglądał, wiec ściskam 

\ B.

Grzybowo, dnia 24 listopada 1928 r.
/

Wando Droga!

Nie masz pojęcia, co się tu u nas dzieie. a w łaści
wie nie u nas w Grzybowie, tylko w naszej rodzime.

Julek strzelał do siebie, ale na szczęście chybił.
On ma od dzieciństwa nerw owe drżenie ra’ i tc 

go tym razem uratowało, gdyż kula poszła obok sen a 
łamiąc żebro i przeszywając mięśnie, sama więt 
rana nie była niebezpieczna.

Rózia opuśfciła dom podczas nieobecności Julka 
którego wysłano do Królewca jako kurjera, gdy wró
cił zastał jej list.

Można sobie wyobrazić, co to był za list. w każ
dym razie nikt go. optócz Julka, nie czytał. Późną no 
cą, już koło drugiej strzelił do siebie. Na szczęście słu 
żąca jeszcze nie spała, gdyż przyjm owała narzeczone 
go, usłyszeli strzał i oboje wpadli do gabinetu.

(C. d. n.)
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ŻYCIE GOSPODARCZE

G łó d  m i e s z k a n i o w y  w  P o ls c e
Obrazki z żucia

p r o p a g a n d a  w  k u c h n i

JARIEM I ŚRODKAMI ZW ALC ZAĆ  ZŁO?

Problem rozwiązania sprawy 
mieszkaniowej w miastach pol
skich jest zagadnieniem, którego 
nie można i nie należy traktować 
pod ką tem  widzenia interesów 
tylko ludności miejskiej.

W obecnym kryzysie gospo
darczym zarówno sprawy budów 
nictwa mieszkaniowego jak i np- 
sprawy przebudowy ustroju rol
nego. sa temi częściami sktado- 
wemi, które kryzys pogłębiają i 
z którcmi' walczyć powinno całe 
społeczeństwo.

Przerzucanie ciężaru zwalcza 
nia zła raz na barki ludności 
wiejskiej (sprawy rolnicze), to 
znów na ludność miejska (budów 
r.ictwo mieszkaniowe) jest jedy
nie rozproszkowywaniem sił spo
łecznych. Do walki powinny iw  
jednym i w drugim wypadku wy 
ruszyć skoordynowane siły całe 
go społeczeństwa.

W racając wszakże do tematu 
podkreślić wypada, iż wyłuszczo 
ne pokrótce projekty budowlane 
w artykule poprzednim, jako je
den ze środków zwalczania k ry 
zysu budowlanego uważają (nie 
wszystkie) za wskazane zniesie
nie reglamentacji mieszkaniowej, 
oraz wprowadzenie podwyżek ko 
mornego.

Jeżeli chodzi o punkt pierw
szy, o reglamentację (ochrona io 
katorów), to nie sposób nie stwier i 
dzić, iż powstała ona nie z dok
tryny lecz z konieczności życio
wej, na tle nieustabilizowanych. I 
Powojennych stosunków gospo
darczych. Nie sposób również 
twierdzić, ,że zniesienie reglameu 
tacii wybawi nas w jednej chwili 
z kłopotów mieszkaniowych i 
przyśpieszy rozwój budownictwa 
mieszkaniowego. Klasycznym 
przykładem może służyć ościen
na Czechosłowacja, która doszła 
do wspaniałego rozkwitu akcji 
mieszkaniowej, nie naruszając za 
sady ochronnego ustawodawstwa 
rnieszkaniowego.

Również podwyżka komorne
go, w obecnych warunkach gospo 
darczych. jest nie do pomyślenia. 
W kogóż bowiem ta podwyżka 
godzi? W  spauperyzowane do 
ostatecznych granic szeregi p ra
cowników umysłowych, urzędni
ków państwowych oraz inteligen
cji zawodowej.

Cóż tedy czynić?
Naszcm zdaniem sprawa budo 

ńnnictwa mieszkaniowego, jak to 
już wyżej zaznaczyliśmy, jest 
sprawą ogólnopaństwową. Rząd 
Powinien w pierwszym rzędzie 
zdawać sobie z tego sprawę i rok 
tocznie do budżetu państwa wsta 
'wać odpowiednia sumę na cele 
budownictwa, oczywiście bez po
większania dla tego celu global
nej sumy budżetu. Należy w ak
cie budowlaną zaangażować jak- 
Pajwięcej kapitałów z ubezpie
czeń społecznych, prywatnych 
towarzystw  ubezpieczeniowych.

II.
albowiem kapitały te leżą dotych 
czas odłogiem- Oczywiście nie 
można tutaj zapominać o akcji 
zagranicą, wszakże sprawa ta 
jest ściśle związana ze stanem po 
jemności światowych rynków pie 
niężnych, oraz od stopnia zaufa
nia. jakiem cieszymy się zagra
nicą.

Niemniej baczna uwagę należy 
poświęcić przebudowie naszego 
systemu podatkowego i przez 
równomierne rozłożenie ciężarów 
podatkowych odciążyć ludność 
miejską. O problemie racjonaliza

cji ruchu budowlanego, oraz o 
zwiększeniu wydajności pracy nie 
powinno się również zapominać. 
A równocześnie z tern należałoby 
jaknajszybciej przeprowadzić ak
cję doraźną: wykończyć rozpo
częte budowle, by nie poszły na 
marne.

Nadewszystko wszakże — w 
oczekiwaniu realizacji wielkich 
planów budowlanych — nie po
winniśmy snuć przesadnych na
dziei i rąk zakładać bezczynnie.

Ro-Mar

D o d a tn ie  s a ld o
HANDEL POLSKO - BRYTYJSKI ZA PIERWSZE 

PÓŁROCZE B. R.

W edług ogłoszonych przez 
B oard of T rade w L ondynie da
nych statystycznych o obrotach 
w handlu zagranicznym  z poszcze
gólnemu krajam i za pierw sze półroj  
cze b. r.. wynika, że bilans handtp 
wy pomiędzy P olską a W ielką j 
B rytan  ją  (bez w olnego państw a 
Irlandji) w ykazał w tym  czasie sal 
do dodatnie na rzecz Polski.

W arto ść  im portu  z Polski do 
W ielkiej B rytanji wyniosła w tym 
okresie funt.  ster. 3 .965.637 . W a r
tość natom iast eksportu  tow arów  
z W ielkiej B rytanji do Polski wy
niosła funt.  ster. 1 . 10 6 8 2 9 . Saldo 
dodatnie zatem wynosi funt.  sterl. 
2 .768 .808 . W* t y m  sam ym  okresie 
roku 1928  eksport nasz do W iel
kiej B ry tan ji w ynosił funt .  ster 
2 .924 .330 , podczas gdy eksport bry 
tyjski do Polski w yniósł funt.  ster.
2 4 4 8 .4 3 0  przy saldzie dodatnim  
dla nas funt. ster. 475 .900. W  r. 
1929  natom iast im port polski do

W ielkiej B ry tan ji osiągnął funt. 
ster. 2 .975 .872 , a im port tow arów  
brytyjskich do Polski — funt. ster. 
2 . 122.579  przy saldzie na naszą ko 
rzyść funt.  ster. 853 .295 .

Tak w ynika z cyfr powyższych, 
aktyw ność polsko - angielskiej wy 
m iany tow arow ej zwiększyła się 
bardzo w ydatnie na naszą korzyść.

P R Z E Z  P O R T Y  
P O L S K Ę

R uda szw edzka dla Czechosłow acji

. N a m ocy specjalnego p o ro zu 
m ienia za/warto ko n trak t z hu tam i 
C2echosłow ackiem i na dostaw ę w 
°kresie 1931 — 33 r. przez porty 
Pplskie 500.000 /on  rudy szw edz

k i  Ruda przeladow yw aw a będzie 
2arów no w G dańsku jak  i w  Gdy- 

gdzie w prow adza się obecnie 
nadbrzeżu  Szwedzkim  specjalne 

Urządzenie dla przeładunku rudy.

P r z e p e ł n i o n e

s f i t & d y
i

Z powodu zmniejszonego zbytu 
spirytusu

Dyrekcja Państwowego Monopolu 
Spirytusowego wystosowała do wszyst 
kich gorzelń okólnik, w którym  zw ra
ca uwagę, że zmniejszony zbyt spiry 
tusu monopolowego oraz minimalny 
wywóz zagranicę przy jednoczesnem, 
wydatnem powiększeniu się produkcji 
kontygentowej w kam panji 1929/30, 
doprowadziły do nagromadzenia się 
zbyt dużych zapasów spirytusu w skła 
dach państwowego Monopolu Spirytu 
sowego.

Składy tc w ciągu ostatnich mie
sięcy roku bież. prawdopodobnie nie 
będą mogły przyjmować dowolnych 
ilości spirytusu, wyprodukowanych 
przez gorzelnie na poczet kam panji 
1930/31. O ile więc gorzelnie rozpocz 
ną produkcję w roku bieżącym przed 
końcem grudnia, zajść może ta  ewen
tualność, iż zmuszono będą do składa
nia spirytusu w swoich zbiornikach. 
Wobec tego, że nie wszystkie gorzel
nie posiadają zbiorniki o pojemności, 
wystarczającej na magazynowanie 
większych ilości wyznaczonego konty- 
gentu zakupu, gorzelnie te  w wypad
ku nieodebrania przez Monopol Spi
rytusowy spirytusu zaraz po wypro
dukowaniu, zmuszone będą do p rzer
wania ruchu.

Dla uniknięcia takiego stanu rze
czy konieczne jest, aby gorzelnie z ma 
lemi zbiornikami rozpoczęły produk
cję bieżącej kam panji możliwie jak  
najpóźniej, a w każdym razie po 1 
stycznia 19.31 roku.

Z A L E W  SO W IE C K I

Drzewo rosyjskie na rynku 
angielskim

Rokowania o dostawę do An- 
glji, 600.000 stąndartó\y 3
miliony festnietów) drzewa ro 
syjskiego dobiegają końca.

Syndykat importowy, składa
jący się z największych firm 
drzewnych Anglji, sprowadził w 
ubiegłym roku o 100.000 stan- 
dartów  więcej, niż zamierza obec 
nie. Rzecz jasna, że zalew  drze
wem rosyjskiem rynków za
chodnio - europejskich odbije się 
b. niekorzystnie na rynkach eu
ropejskich, głównie polskim.

N asze t. zw. ,,czynniki m iaro -1 
dajne” lubią przy  każdej okazji! 
wysławiać nasze postępy, wysiłki i 
zam ierzenia na polu „propagandy 
piękna P olski" między obcymi.

P ropaganda , pow iada się wów 
czas, to  kw estja niezm iernej donic 
słości. P ropagandę  powinni prow a 
dzić ludzie, znający gruntow nie 
jej najbardzie j now oczesne m eto
dy, gdyż p ro paganda  — to bogact
wo dla k ra ju !

W szystkie te  piękne hasła ru j
nu je jednak  zetknięcie się ich z ży 
c iem : zazw yczaj tak  się bowiem  
dzieje, że p ropaganda dosta je się 
w najbardzie j niepow ołane ręce 
że zam iast źródłem  bogactw a sta je 
się, niestety, źródłem  niesm aku dla 
k raju . Naj w dłow ej skórze napew - 
noby nie spisał tych przykrości, 
i niespodzianek, jakie spo tykają cu 
dzoziemca, gdy pragnie z bliska po 
znać piękno Polski i jej urządzeń.

W szelki przykład idzie zgóry, 
tak  też i w dziedzinie p ropagandy  
— M inisterstw o R obót Publicznych

a raczej jego referen t tu rystyczni
służy przykładem , jak  propagand} 
prowadzić... nie należy! Np. ostat* 
n io : biura re fera tu  turystycznego, 
które licznie odw iedzane byty 
przez cudzoziem ców  zostały przei 
niesione do budow anego na ul* 
Chałubińskiego now ego gmachd 
M inisterstw a. P om ija jąc już braH 
dogodnej kom unikacji tram w ajo 1 
wej — należy podkreślić, że biur* 
„propagandy tu rystycznej" zostaty 
um ieszczone w kilku maleńkich 
klitkach i kuchence, których wła*. 
ściwem przeznaczeniem  jest: m ie' 
szkanie dla służby. Zam iast w oź
nych _  m ieszka \y tych „saloi 
nac.h" narazie propaganda piękni 
Polski, ku sarkaniu i podziwowi 
cudzoziem ców, którzy po błocie, 
przez deski szukają dostępu do o- 
wych recepcyjnych „salonów *...

M ałe błędy kom prom itu ją wie! 
kie poczynania. N iechaj nauczy si4 
tej zasady M inisterstw o R obót P m  
blicznych! j

Cis.

r e r a
m j *  JI H 1A Jh
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P o ł ą c z e n i e
Porozumienie z koncernem 

Firleya

Celem zracjonalizowania pro
dukcji cementu zjednoczone za
kłady koncernu Firleyowskiego 
w eszły w porozumienie z zakła
dami Solvaya w  Polsce i kra
kowską fabryką Portland Ce
mentu „Bonarka'’.

G IE Ł D A

t S p a d e K
p r o t e s t ó w

w ekslow ych w in sty tucjach  k redy
tow ych

W  miesiącu ubiegłym  w położę 
niu gospodarczem  Polski w ystąpiły 
silniej niż w sierpniu oznaki  poprą 
wy, pow odując na rynku  pienięż
nym charak terystyczne zm iany. 
Znaczny spadek protestów  w ekslo
wych notu je przede, w szystkiem
Bank Polsljję odsetek weksli zapro 
testow anych w sto sunku  do p ła t
nych w yniósł we w rześniu 3.78 
proc. w obec 4.16  proc. w sierpniu 
i 5.29 proc. w lipcu r. b.

O p ł a t y  
r & o t a r j a ln e

pi'zy sprzedaży działek 
parcelacyjnych

Ukazało się rozporządzenie Mini
stra  Sprawiedliwości, ustalające wy
sokość opłat notarialnych, związa
nych ze sprzedażą działek przy p a r
celacji. Opłaty to wynoszą: przy su 
mie aktu  do 2 tys zł —, 25 zł, przy 
sumie aktu do 40 tys zł — za pierwsze 
i  tys zł — 23 zł, a od reszty 0,5 %.

Lokaty zagraniczni

B ank W ypłat M iędzynarodow ych 
lokuje kapitały  w  B anku Polskim

B ank W ypłat M iędzynarodo
wych w Bazylei, k tó ry  jest jedną 
z najpo tężn ie jszych  organizacyj fi
nansow ych w świecie, dysponuje 
znacznem i środkam i finansow em i, 
k tó re  w myśl statu tu  tego Banku, 
ma j ą  być lokow ane w bankach  
em isyjnych k ra jów  o trw ałe j i pew 
nej walucie.

B ank W ypłat M iędzynarodo
wych, k tórego  udziałow cem  jest 
rów nie%  P o lska za pośrednictw em  
B anku Polskiego, uw aża za jedno 
ze sw ych głów nych zadań ścisłą 
w spółpracę z bankam i em isyjnem i 
św iata. Z uw agi na to. że Bank 
Polski rep rezen tu je  na zew nątrz 
silną i trw ałą w alutę polską, naw ią 
zał B ank W ypłat M iędzynarodo
wych bliższe stosunki z naszą in 
sty tu c ją  em isyjną i ulokow ał już 
pew ną kw otę z w olnych swych ka 
pitałów  w B anku Polskim .

W  kołach fachow ych w yrażają 
przekonanie, że naw iązany w ten 
sposób kontak t między Bankiem  
Polskim  a B ankiem  W ypłat M ię
dzynarodow ych w Bazylei rozw i
nie się z czasem  bardzo  w ydatnie, 
a lokaty potężnego banku bazylej- 
skiego w B anku Polskim  w zrosną.

W Ś R Ó D  
W Y D A W F J I C T  W

Wyszedł z druku zeszyt 19 W ia
domości S ta tystycznych" . Zawiera on 
w tablicach i wykresach ostatnie da
ne. dotyczące: Stanu Gospodarczego
Polski oraz państw  zagranicznych w j 
zakresie produkcji, handlu, komunika,) 
cji, cc; pracy, zrzeszeń gospoda r-1 
czych. kredytu, dem cgrafji i zdrowot- j 
ności oraz dział: różne.

WALUTY
Dolary Stanów Zjedn. 8.9534 J 

Frank i franc. 35.02.

D E W IZ Y
H olandja 359.85; Kopenhaga 238.75} 

Londyn 43.35; Nowy Jork  8.912; No 
wy Jork  (kabel) 8.022'; "Paryż 35.02} 
P raga 26.47; Szwajcar ja  173.35; 
Włochy 46.72; Wiedeń 125.87. F

Popyt mniejszy, tendencja dla wa-- 
lu t europejskich przeważnie mocniej
sza. Dolar w obrotach pozagiełdo
wych 8.95. Rubel złoty 4.7614. Gram 
czystego złota 5.9244.

PAPIERY PROCENTOWE
4 proc. poż. inw estycyjna 105.75—* 

104.00—105.00; 5 proc. państw, poż.
premjowa dolarowa 57.00 ; 5 proc. 
knowersyjna 55.50; 3 proc. poż.
premj. budowl. 50.00;- 5 proc. poż. 
kolejowa konw ersyjna 48.50; 8 proc. 
L Z. Banku gosp. k ra j. 94.00 
(161.68); 8 proc. oblig. Banku gosp. 
k ra j. 94.00 (161.68) ; 7 proc. L. Z.
Danku gosp. k ra j. 83.25 (w proc.)}
7 proc. oblig. Banku gosp. k ra j 83.25 

'(w  proc.) ; 8 proc. L. Z. Banku rolne
go W.00 (161.68); 7 proc. L. Z. Ban
ku rolnego 83.25 (w p ro c .); 7 proc* 
L. Z. ziemskie dolar. 76.50 (w p roc.);
4 ' i  proc. L. Z. ziemskie 53.25—53.50;
5 proc. L. Z. W arszawy 56.25 —■ 
56.50; 8 proc. L. Z. W arszawy 74.75 
—74.00; 8 proc. L. Z. Łodzi 67.75— 
67 50: 8 proc. L. Z. Kielc 62.50; 8 
proc. Piotrkowa 64.00; 10 proc. Sie
dlec 78 CO: 8 proc. Kalisza 64.00; 8 
proc. L. Z. Częstochowy 64.00; 10 
proc, L. Z. Radomia 78.00.

A N CJE
E. Polski 164.00; Węgiel 40.00} 

.'sorblin 45.90: Ostrowiec 54.00; S ta
rachowice 1 2 00 — 12.25. Haber-
buscb 114.00.

Z pożyczek państwowych słabsza 
4 proc. prem jowa inwestycyjna. Dla 
listów i akcyj tendencja przeważnie 
słabsza.

ZDOŻE
PO ZN A N : Żyto 17.75—18.25, psze

nica 25.25—27.00, jęczmień browaro
wy 25.50—27.50, przemiałowy 19.00 
—21.50, owies 17.00— 19.00, m ąka 
żytnia 65 proc. 2S.50, pszenna 65%
45.50— 18.50, otręby żytnie 11.00— 
12.00, pszenne 13.50— 14.50, pszenne 
grube 15.50—16.50, rzepak 45— 47, 
groch W iktor ja  30—35, słoma praso
wana 2.40—2.60, siano luźne 7—8, 
prasowene 8—9, ziemniaki jadalne
2.30.—2.60. Usposobienie spokojne.

LWÓW: Pszenica dworska ex 1930 
762 q /l 26.50—27, pszenica krajow a 
zbiorowa ex 1930 741.5q/l 24.25—
24.75, żyto małopolskie jednolite ex 
1930 700q/l 17.25—17.75, jeczmień
małop. przemiał. ex 1930 637 q/l 17.50 
—18, owies małop. ex 19030 451 a/l
16.50— 17.
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M n M n  Sypialnie, stołowe, aalo- 
!Y| 6  U16 nł^I. szafy, b le llin lark l, 

kredensy, stoły, krzesła, 
otomany, tapczany, kozetki 1 Inne 
meble tylko sumiennej roboty. Wy
konanie punktualne. Ceny niskie 

gotówką, ratam i dogodnie.
S t .  M y ś l i b o r s k i

Hoża 21 magazyn podwórze.

n a j t a n i e j

Przeróbki wg. najnowszych 
modeli, oraz reperacja futer 

i galanterji
FARBUJE SYSTEMEM LIPSKIM

F. Maksymowicz
Marszałkowska 139 (w podwórzu) 

Tel, 340-77
Ceny przystąpią Warunki dogodno

Fi l i  BSA najtaniej na dłu-
g o t e r m i n o w e

SP Ł A T Y  poleca firma

L E O P A R D  k2rou-°izsa
telefon 231-37

P r z e r ó b k i  od 50 złotych

F U T R
wielki wybór po cenach 
niskich. Pierwszorzędne 
m o d e l e  p a r y s k i e  

WHSZAWA, CHMIELNA 36. TEL. 65-61 
M.  P l e s z o w s k i

M E B L E
Solidne najtaniej- Wybór wielki; Sy
pialnie, jadalnie, gabinety. Kredensy, 
•ioły, krzesła. Otomany, tapczany, 
kozetki. Brystolld, okazyjne salooy 
3 komplety klubowe. Gotówką, rata® . 

Dogodne warunki.

„FLORYDA"
Chmielna N r. 41, róg M arazałkowskkj

S Ę D Z I A  -  K O M I S A R Z

M asy Upadłości firm y Mojlech 
Młynek ogłasza, że Sąd Okręgowy w 
W arszawie W ydział Handlowy wyro
kiem z dnia 29 września 1930 r. po
stanowił ogłosić upadłość firm y Moj
lech Młynek z siedzibą firm y  w W ar
szawie przy ul. Nalewki 41 w osobie 
Mojlecha Młynka, m ianąje Sędzią Ko 
misarzem Sędziego Handlowego N a
ta n a  Wohla (Zielna 8), K uratorem  
zaś adwokata Zbigniewa Stypułkow- 
skiego (Czackiego 12). W skutek po 
wyższego wierzyciele upadłej firm y i 
je j dłużnicy obowiązani są donieść 
bezzwłocznie adwokatowi Stypułkow- 
skiemu, lub Wydziałowi Handlowemu 
Sądu Okręgowego w W arszawie (Sek 
c ja  Upadłościowa) o swoich preten
sjach do upadłej firm y i o należno
ściach, które im przypadają chociaż
by term iny ich płatności nie nas tąp i
ły, a tak ie  o wszelkim m ajątku, pie
niężnych sumach i funduszach, należ
nych upadłej firm ie, lub znajdują
cych się w ich posiadaniu, lub rozpo
rządzeniu.

Zarazem  na mocy a rt. 476 Kod. 
Handl. Sędzia - Komisarz wzywa 
wszystkich wierzycieli, aby w dniu 10 
października o godz. 1  p. p. i w dniu 
13 października o godz. 12 w południe 
staw ili się osobiście, lub przez pełno
mocników w Sekcji Upadłościowej 
W ydziału Handlowego Sądu Okręgo
wego w W arszawie ul. Miodowa 15 
celem wysłuchania spraw ozdania Ku 
ra to ra  upadłości i wyboru kandyda
tów  n a  Syndyka Tymczasowego. Nie
stawiennictwo wierzycieli w wyżej o- 
znuczonym term inie może spowodo
wać umorzenie postępowania upadło
ściowego.
W arszawa dnia 6 października 1930. 
( ) N atan  Wohl, Sędzia - Komisarz.

MEBLE, © fom any, pafefony, no
we, używane, ratam i — gotówką. N aj
taniej! Złota Sklep-

PIECE SZRAJBERA T g S
Nocna I trwała, konstrokda stała »•»»•*»•*«•*«
o skutkiem tego BO*/, O U C z ą d S O i c t  opała w porównania da 
wszystkich pleców kaflowych, ł b ą d k o l i  w r o a n y c b  r u r a o a -  
law. ostotyka. swaranda, taaloM, P n e u ł t  10.00 J
tS tacK  w użyciu. Polecane 1 wypróbowauc pracz wszystkie ministerstw*

i urzędy.
Wynaiaaak i »rvr<łb całkowicie polaki •

K A R O L  S Z R A J B E A
a  Warszawie. oL Grójecka 53, telefon Nr, 520-33.

W y s z ł a  z d r u k u  k s i ą ż k a  p. t.

DUSZPASTERSTWO MIEJSKIE
(PAMIĘTNIK KURSU DUSZPASTERSKIEGO 
w WARSZAWIE 4 - 8  LISTOPADA 1929 ROK)

. stron 306. Cena 8.50 zł.
T R E Ś Ć :  Część I Zagadnienia ogólne.

„ II P raca duszpasterska w Kościele.
,  III P raca w parafji poza Kościołem.
„ IV Kwestje specjalne 1 duszpasterstw o stanowe.

Zamawiać można we wszystkich księgarniach
lub

w KSIĘGARNI PRZEGLĄDU KATOLICKIEGO
W a r s z a w a ,  K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e  Nr .  7 1

Łffklać ŚLHSARSKO-MECHAffiCZNY
U AK SZAWA, uL L eszczyńska 7a (P ow ili:)

ircm ad zcn y  przez  d ługo le tn iego  k le ro w a ltz  
tZKOty BZEMIOSŁ XX. sącazj *

wykonuje: FRKMY I OGRODZENIU k s ld a li ta  1 cmen

tarne balkony, balustrady, żaluzja I okstla da akia* 

i drzwi, tudzież wszelki a reparacji

€ ® S €  N I E D S I E Ł I T /
Ilustrowany tygodnik katolicko-społsczny

jest najtańszem pismem ilustrowanem w Polsce
C O i t  N i e d z i e l n y  redagowany jest w duchu szczerze katolłc* 
kim, a artykuły jego omawiają całokształt życia katolickiego. Ilu
stracje ze świata katolickiego i życia społecznego wykonane są 

pierwszorzędną techniką rotograwurową.
Przedpłata kwartalnie złotych 2.40, miesięczna 80 groszy 

numer pojedyńezy 20 groszy.
„GOŚCIA NIEDZIELNEGO* należy żądać przy każdym kościele kat 

i u sprzedawców gazet 
Numery okazowe wysyła bezpłatnie administracja w Katowicach 

ul. Marsz. Piłsudskiego 58.
Mieszkańcom m iasta stoi. Warszawy i okolicy, podajemy uprzejmie 
do łaskawej wiadomości, i i  gon. przedstawicielstwo i skład główny 
„GOŚCIA NIEDZIELNEGO* na Warszawę i okolicę znajduje się 

w CENTRALI PISM KATOLICKICH

„ K R O N IK A  R O D Z IN N A ” w Warszawie, Podwala 4  tel. 15-95.
Tamże można otrzymać numery okazowe i zamawiać „Gościa Nie- 

dzielnego* w prenumeracie miesięcznej i kwartalnej.

* 9

KUP KSIĄŻKĘ POD TYTUŁEM:

ŚWIAT MURZYŃSKI
KS. ALOJZEGO MAJEWSKIEGO P. S. M.
— długoletniego misjonarza w Kamerunie —

99

|  Ks. A. Majewski, znany autor, stworzył sweml książkam i oplsu- 
I jąeem l życie centralnej Afryki poważną pozycję w dorobku 
! ludoznawczym.
■
I O statnio wyszła z pod jego pióra książka pod tytułem  .ŚW IAT 
; MURZYŃSKI* napisana pięknym, swobodnym stylem- stanowiąca 
1 miłą lekturę, wprowadzając nas w tajniki świata murzyńskiego. 

27 tablic Ilustrowanych dw ustronnych zdobi to dzieło.

m u

Cen 5,50, z przesyłką 6 ,00  zl.

Zamawiać .W ydawnictwo Księży Pallotynów* 

Warszawa, Krakowskie Przedm ieście 71.

Krawiec Męski
WŁ. GODLEWSKI

W arszawa Nowogrodzka N t. 1 1  tr- 13. 
teł. 406-61. Przyjm uje wszelkie obst»- 
hmłd z własnych i powierzonych mfr 

tfarjałów. Ceny przystępne-

, M E B L E
Gotowe ora* na zamówienia stołowe, 
■ypialne gabinetowe, solidnym na ra

fy, wytwórni własnej, poleca

F. URBANOWSKI
Wilcza Nr. 20 róg Krucze}.

8 » A S Y
l e c z ih n
uszczupla]?*!

GUMOWE
p o n - m n  f 
0 ]  ż / l  n !

N a k ł a d
o r t o p :  W, Lachowiszi
Wmżmwj, NantjfmiU 123, pierwsze piętro 

C M / P j t Z / i f - M i

Jedyny Chrześcijański dom 
pończoszniczy

J U U A N  CYBULSKI
Warszawa, Nowy św iat Nr. 36, teL 
148-15. Poleca pończochy, skarpetki 

i  reformy w wwHrim wyborca.

BESS®

Nowa fascynująca powieść
Józefa Watra-Przewłockiego

M E X 8C A M A
Stron 239. Cena 8.50 zł. 

Skład główny w Warszawie
Księgarnia 

Przeglądu Katowskiego
K r a ta . P r s o f l m .  7 1

ZAKŁAD KRAWIECKI 
D L A

Przewielebnego Duchowieństwa

U  R o m a sz e w sk i
Warszawa, Nowy Świat 27, tel. 309-19 

Firma egz. od 1903 roku.
Przyjm uje zamówienia z własnych 
1 powierz m ych materiałów oraz futra 
po cenach przystępnych. Posiadam  

na składzie fjolety rzymskie.

- « !

N ajtańsze źródło zakupu elegan- 
ckićti torebek dam skich i wykw in
tnej galan terji skórzanej tylko u

S. Skomoroftskiego
W arszaw a, Chm ielna ig  róg B rac

kiej. — Skład fabryczny

TAPCZAN m o d n y ,  ofo- 
m a n g  piękną 

lub kozetką tylko za 30 zł. 
miesięcznie każdv nabędzie 
w firmie — W. PIOTROWICZ 
i S-ka Wspólna 15, w podwó
rzu. Własna wytwórnia.

WOJ. KIELECKIE

CZĘSTOCHOW A

Szczegóły „ztnfrr-tęeto" wftfźMte — 
Sensacyjna ucieczka międzynaiwksw*. 
go bandyty i kasiaraa .rSząwctwódkl-* 
Cichockiego z więzienia w Częstocho
wie —  wywołała zrozumiałą konster
nację zwłaszcza wobec aagudłwwych 
okoliczności ucieczki. •Cichocki, głńsr 
ny spraw ca głośnego na wiosnę r. h. 
podkopu pod skarbiec Baofcu Połskta 
go, m iał stanąć niebawem p n sd  sqr- 
dem, gdy oto w przeddzień niemal 
prooeeu ucidd , ogan iając temsamąm 
nie w ykrytych wspólników podkopu. 
Stwierdzono *az j osacza, *8 raby. W 
której siedział Cichocki nie wykazu 
je  absolutnie żadnych śladów gwał
townej ucieczki. Sprytny JSspMbzdd 
k a”, jakby  zapadł się pod ziomlfl. 
Również potwierdza się wiadorooóś n a  
sza, ze w przeddzień ucieczki nadessła 
do Częstochowy znaczna sum a pio- 
niężna do dyspozycji bandyty. Pienią 
dze te  odebrano w pewnem miaszką- 
n iu w Częstochowie.

W  środę rano prokurato r sądu o- 
kręgowego w Piotrkowie, do którego 
okręgu należy Częstochowa, w porożu 
mieniu z prokuratorem  sądu apel. w 
W arszawie polecił organom śledczym 
w Częstochowie przeprowadzenie ener 
gicznych dochodzeń.

RADOM
*

W yznaczenie komisarza rządowe
go. — Dnia 1 października decyzją 
Min. Spraw  W ewnętrznych została 
rozwiązana rada m iejska i m ag istra t 
m. Radomia. Powodem dla którego 
rozwiązano radę i zarząd m iasta by
ło ogromne zadłużenie sięgające su
my 35 milj. zł., niewypłacalność m a
g is tra tu  pensji jego urzędnikom. Z 
wielkiem tupetem  obejmowali socjali
ści władzę m ag istratu  m. Radomia, 
ale po cichutku i bez hałasu władzę 
tę  oddawali. Komisarzem zosto.1 p. 
W iktor Pietrusiewicz dotychczasowy 
urzędnik Banku Handlowego w Rado
miu, zastępcą p. Jastrzębski kierow
nik Związku Szpitalnictwa miejskie
go.

Konsekracja kościoła garnizono- 
we.go. — W dniu 5 października doko
nał uroczystej konsekracji kościoła 
garnizonowego J . E. ks. biskup poło
wy, Stanisław  Gall.

Przed kilku la ty  kościół garnizo
nowy przerobiony został z cerkwi p ra  
wosławrtej. Obecnie przed konsekra
cją dokonano nowych przeróbek, wsta 
wiono nowy organ, w ewnątrz odbie- 
lono. Kościół garnizonowy przedsta
wia się może najładniej ze wszystkich 
kościołów radomskich. Zasługa to 
czcigodnego kapelana ks. Bronisława 
Wyganowskiego, który swoim taktem  
i oddaniem się dla sprawy, zjednał 
sobie sym patję społeczeństwa radom
skiego a co za tern pomoc w tem zboż- 
nem dziele.

Dużą pomoc okazał ks. kapelanowi 
dowódca garnizonu pułk. G. Kawiń- 
ski. Kolejarze — na czele z p. A. Ry
bickim wice .  dyrektorem radomskiej 
dyrekcji kolejowej — sprawili piękny 
czternastogłosowy organ. Organ te r  
po raz pierwszy zagrał podczas kon
sekracji kościoła.

BIURO ZBOROWSKIEJ 
Mazowiecka 4

Nauczycielki, napczyciele, kon
serw acja francuska, muzyka, za
kres wszystkich klas. Francuski, J 
Niemki. Angielki,, w ychowawczy 
nie. Gospodynie wiejskie.

WOJ. KRAKOWSKI^
I

KRAKÓW

Blok wyborczy Ch. D. i  S tronnie, 
tw a Nar. — N a terenie Zachodniej 
Małopolski doszło do zawarcia układu 
wyborczego między Ch. D. i Stron
nictwem Narodowem. N a podstawie 
układu w 7 okręgach Małopolski 
Zach. zostaną wystawione wspólne li
sty, przyczem w okręgu krakowskim, 
tarnowskim  i jasielskim, czołowymi 
kandydatam i będą członkowie Ch. D.,
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NOWE ARESZTOW AN IA  TERORYSTÓW
UKRAIŃSK ICH

SPOŁECZEŃSTWO POLSKIE NIE DA SIE SPk OWOKOWAĆ

(Korespondencja własna).

niami, powiatowa komenda polilw ó w , 8 października
Ostatnie, energiczne w ystą

pienie władz bezpieczeństwa wo 
bec zbrodniczej akcji Ukraińców 
społeczeństwo tutejsze przyjęło 
z dużem zadowoleniem. W brew 
enuncjacjom metropolity Szep
tyckiego, „plebanje ruskie"4 bio
rą, niestety, udział w  akcji haj
damaków ukraińskich.

W  domu bowiem ks. S tryb- 
czuka, w osadzie Strylcza, prze
prowadzono rewizję, która dała 
nadspodziewany wynik. Znale
ziono dużą ilość broni palnej. W 
tej samej miejscowości u jedne
go z chłopów, wybitnego działa
cza U. O. W. znaleziono cały ar
senał z bronią i m ateriałam i w y- 
buchowemi.

W  okolicach Horodenki w  gm. 
Serafińce mieści się spółdzielnia 
spożywcza, gdzie policja w raz z 
wojskiem znalazła duży zapas 
prochu, dynamitu i kilka przygo
towanych bomb, które były iden 
tyczne z bombami, jakiemi do
konano zamachu, w czasie otwar 
cia Targów Wschodnich w e 
Lwowie.

Na plebanii w Kutach (w po
wiecie Kossowskim) w mieszka
niu ks. Stefanowicza, znaleziono 
kilkanaście rakiet i zapaliników 
Używanych do wzniecania poża
rów. W szystkich terorystów  
aresztowano i osadzono w  w ię
zieniu.

Jednocześnie wczoraj rano po- 
•icja aresztow ała grecko - kato
lickiego ks. Izydora Sochackie
go, parocha z miejscowości Ga
le, niedaleko Lwowa. Ks. So
chacki oskarżony jest o zdradę 
Stanu i dostarczanie zamachow
com m aterjałów wybuchowych.

W  związku z temi aresztow a-

cji w  Horodence otrzym ała list 
z pogróżkami, w którym hajda- 
macy zapowiadają „nowe wiel
kie dzieło44.

To w szystko świadczy jednak, 
że w  zamachach — mimo kate
gorycznych zapewnień m etropo
lity Szeptyckiego — bierze czyn
ny udział duchowieństwo grec
ko - katolickie.

Dość charakterystyczne, że 
ostatnio ukazały się dość szoro- 
ko kolportowane ulotki, w któ
rych „lud ruski14 potępia akcję 
terorystów .

Społeczeństwo polskie, osiad
łe na najbardziej wysuniętych  
rubieżach wschodnich, pomogą 
władzom  bezpieczeństwa w  wal 
ce z terorystami.

Należy podziwiać postawę P o
laków z kresów wschodnich, któ 
rzy nie dają się sprowokować 
wystąpieniami Ukraińców.

Silne, zorganizowane społe
czeństwo nasze na kresach wsch. 
winno być odpowiedzią na 
wszelkie w ybryki ze strony za
machowców. W  tym kierunku 
zaczyna się gruntowna akcja.

Jako pierwsza jaskółka jedno
litej akcji obyw atelstw a polskie
go w Małopolsce Wschodniej 
jest list, w ydany przez grono 
ziemian nawołujący Polaków do 
spokoju i organizowania się.

Lwów w tej pracy niewątpli
wie zajmie pierw sze miejsce.

R. D.

Fabryka luster 1 szlifiem ia szhta

B-CIA BABICZ
W arszawa, Solec Nr. 77, tek 150-02. 
Lustra meblowe i galanteryjne szkła 
techniczne oraz wszelkie roboty w 

zakres szklarstwa wchodząca

F U T R A
fiaty najdogodnieJSM i najtaniej, 
^■zerahianie 1 reparacja fu ter, faso

ny modne, robota sołidn*.

KACPRZYK
Nowogrodzka Nr. 27, tri 249-06

Na sezon jesien
ny k a p e l u s z e  
filcowe, włochate, 
oraz czapki spor
towe, uczniowskie 

1 studenckie

Poleca Pochmara
Zgoda 5, tel, 79-24

z duraluminium
[ niezwykle lekkie i frwa* 
te, (ostatnia zdobycz 
techniki), aparaty lecz
nicze - ortopedyczne 
chirurgiczne (wyciągo
we), pasy przepuklino
we i brzuszne, w k ła d k i  

j ua płaską stopę I obu
wie lecznicze.

^°l« a  Wytw. Przyrz. Orfo*.

A N T . K U G L E 3
M arszałkow ska 43 1

te lafsa  14 5-^3.
Medale złote: Petersburg 1916 

Warszawa 1927.
F irm a chrześcijańska.

Kebde Okada
Tylko solidnej roboty jadalnie, 

sypialnie, gabinety mahoniowe i 
dębowe. Różne fasony klubo
wych kompletów krytych skórą. 
Salony złocone Louis XVI ma- 
choniowe i jesionowe. Kredensy 
pojedyńcze, szafy lustrzane, bry- 
stolki, stoły, krzesła, kosetki ifp. 
Ceny kolkulowane gotówką. Ży
czącym udzielam kredytu bez 
doliczania procentów.

Magazyn Okazyj Krucza 34 
S t e f a ń s k i

PRACOW NIA ORTOPEDYCZNA

8. Jaworski
Warszawa - Prasa. 

Targowa 38. Tel. 1S1-38.

Wykonywa wszelkie za
mówienia w zakres orto-
pcdil-wchodzące, Jako to: 
PROTEZY NOC, i RĄK, 
APARATY i GORSETY 
LECZNICZE. WKŁADKI 
POD PŁASKIE STOPY, 
P A S Y  B R Z I I S Z N Ę  
i P R Z E P U K L I N O W E  
i WSZELKIEGO R O 

DZAJU REPARACJE. 
Dla Pań na żądanie obsługa dam ska

WOJ. WILEŃSKIE

WILNO
' - T. t• \ *.'f 4

Zuchwly zamach na urząd ywzt-o- 
ury. — W ubiegły poniedziałek wie
czorem do urzędu pocztowego przy ul, 
Zakrętowej 15 zgłosili się dwaj osob
nicy w m undurach funkcjonariuszy 
pocztowych i przedstawiwszy odpo
wiednie dokumenty, wystawione przez 
urząd pocztowy Wilno I, zażądali wy
dania pieniędzy, jakie wpłynęiy w 
tym  dniu do urzędu.

Kierowniczka urzędu szybko obli
czyła wpływy i po otrzymaniu pokwi
tow ania na 25 tys zł, pieniądze przy
byłym wręczyła.

W  chwili, gdy funkcjonarjusze 
wychodzili z wartościowym workiem 
zostali nagle zatrzym ani przez agenta 
policji i natychm iast przewiezieni do 
komendy policji.

Władze bezpieczeństwa otrzymały 
przed paru  dniami informacje, że na 
urząd  pocztowy przy ul. Zakrętowej 
m a być urządzony napad. Po bliż- 
szem zbadaniu otrzymanych informa- 
cyj okazało się, że ma się do czynie
nia z zorganizowaną bandą, która po
stanowiła zawładnąć pieniędzmi dro- 
;ą podstępu i fałszerstw a.

Do bandy należeli: b. funkcjona- 
jusz pocztowy Józef Iłudak, W łady

sław Miazga (Beliny G), Apolonjusz 
Butkiewicz (Połocka 9), Józef T atja- 
niec (Wielka 22) i Władysław Deni- 
sewiez, funkcjonarjusz poczty.

Rudak i Miazga byli tymi którzy 
usiłowali podjąć pieniądze, Butkie
wicz sfałszował podpisy i pieczęcie .ia 
dokumentach, Tatjaniec finansował 
całe przedsięwzięcie zaś Denisewicz 
dostarczył potrzebnych blankietów i 
worek na pieniądze. Rudak i Miazga 
byli przez cały czas obserwowani.

Unieszkodliwienie przestępców na 
stąpiło tak  błyskawicznie, że Rudak 
nie miał czasu wydobyć rewolwer w 
jaki się zaopatrzył w drodze do urzę
du pocztowego.

Policja aresztowała następnie 
wszystkich pozostałych członków ban
dy.

L itw in i nie biorą udziału w wybo
rach. — Wczoraj odbyło się w W ilnie 
plenarne posiedzenie Tymczasowego 
Litewskiego Komitetu Narodowego. 
Tematem obrad była spraw a wzięcia 
udziału przez Litwinów w wyborach 
do Sejmu i Senatu.

W toku długiej i gorącej dyskusji 
stwierdzono, że wobec znikomej licz
by Litwinów zamieszkałych w Polsce, 
nie mogą oni liczyć n a  przeprowadze
nie do Sejmu ani jednego przedstawi 
cielą własnego. Wobec tego zaś, iż 
dla mniejszości litewskiej nie jest 
wskazane łączenie się z jakiemikol- 
wiek innemi mniejszościami narodo- 
wemi — Tymczasowy Litewski Korni 
te t Narodowy postanowił wezwać spo 
łeczeństwo litewskie w Polsce do po
w strzym ania się od głosowania przy 
nadchodzących wyborach do ciał u sta 
wodawczych.

Z A K Ł A D  L E C Z N I C Z Y  im. Rejtana Sp.  z 0 . 0 .
Mokotów, ul. Starościńska Nr. 1 róg ul. Rejtana, tel. 432-20 

przyjmuje stałych chorych w e  W S raiftM lC ft ł p e s i a l a e M l a i l l  
oprócz zakaźnych i umysłowo chorych.

Zakłod posiada o d d s B a ł y i  c l ł S r u r s E e s n y .  p o t o ł n t c z o - g l n ł  • 
t e o l o g i c z n y  i  w e w n ę t r z n y .  W zakładzie stały lekarz. Pokoje 

oddzielne i sale ogólne.
Przyjęcia chorpth przychodzących wszystkich specjalności 

od godz. 9 rano do godz. 3 wiecz.

L e k a r z  D e n t y s t a
8 .  S A W A R Z K I

Z ielna i  m. 2, I p . f ro n t.

R. H sr f iu sz e w ic z
Choroby nerwowe i 

Kredytowa 18.
psychyczne
powrddl

R A D Y  S T A R E G O  L E K A R Z A

od 3 0 8  z ł .F U T R A
Graz wybór pięknych 
PJ&IŁT .  fflO® * ł .
W E E E iR Y  przybrane 
szarym karakułem  " TS© » ? .
Okrycia jesienne ,  5 0  z ł .

duży wybór poleca 
Pracownia Krawiecko-Kuśnierska

B r .  U N K I E W I C Z
Hoża 54. Krucza 30.

WOJ. ŁÓDZKIE

ŁÓDŹ

Kandydaci do Sejm u z lis ty  łcomu- 
nistycznej. — Dowiadujemy się, że 
komuniści na terenie Łodzi i wojł 
łódzkiego, wbrew pierwotnemu piano 
wi przyłączenia się do listy  wybor
czej PPS — lewicy, postanowili wy
stąpić do wyborów samodzielnie.

Łódzka lista okręgowa komunistów | 
, została ustalona ostatecznie. Na cze I 
le je j f igu ru ją  b. poseł Henryk Bit- 
tner, który zbiegi przed kilkoma mi o 
siącami do Rosji sowieckiej, na dru- 
giem miejscu komuniści łódzcy staw ia 1 
ją  kandydaturę poety i dram aturga 1 
W itolda Wandurskiego, k tóry  w swo
im czasie został zwolniony za kaucja i 
z więzienia w Łodzi i zbiegi drogą 
m orską do Rosji sowieckiej, gdzie o- 
becni“ zairw ne stanowisko dyrektora

C H G 3 C B Y  „AUTOMOBILOW E”
Gwałtowny rozwój automobi- 1 Kurz i pył powoduje nietylko

lizmu wraz z jego w szystkim i re ostre przejawy, występujące »’ 
kordami wywołał szereg chorób, przewodach oddechowych, _ ale 
— które m edycyna nazwała — działa również fatalnie na skórę.

R zecz prosta, że jakość ubra
nia należy regulować według te
go, czy  wóz jest zamknięty, 
czy  też otwarty.

Kurz atakuje p rzed ew szysf 
kicm oczy; to też użycie szkieł 

jest rzeczą nieo-

automobilowemi.
Przejaw y tych chorób sa bar 

dzo różnorodne: dotyczą przede- 
w szystkiem  chorób skórnych.

Choroby te sa rezultatem nie
należytego przestrzegania higie
ny, niedostatecznego mycia rąk odpowiednich 
i usuwania z  nich pozostałości po dzowną.
czyszczeniu m aszyny, olejów, ben Naplecie nerwowe, wyste.pują- 
zy n y  i nafty. ce zw łaszcza podczas emocjo-

Nienalcżycie dostosowane u- nainych biegów, odbija sie rów- 
branie powoduje szereg chorób n ici na całości organizmu■ Jedy- 
płucnych i przewodów oddecho- nym środkiem łagodzącym prze- 
wycli. Strój nie powinien być Ja w y  chorób nerwowych, wyni- 
cigżki, dlatego też odpowiedniej- kłych z nadużywania jazdy samo 
sza jest wełna, aniżeli futro. Na- chodem — jest przerwanie korzy  
tomiast re.ee i nogi powinny być stania z tego rodzaju środka ło- 
doskonale uchronione od zimna, komocji.

A fera  welcslowa. — Zarząd głów
ny stowarzyszenia b, więźniów poli- 
tycnych w W arszawie powiadomiony 
został o tern, że na terenie Łodzi po
jawiły się weksle, wystawione przez 
b. prezesa tegoż stowarzyszenia p. 
S tanisław a Nowakowskiego. Weksle 
te niehonorowane przez wystawcę szły 
do protestu. W związku z tem, pre
zes stowarzyszenia b. więźniów poli
tycznych p. Nowakowski, który jest 
jednocześnie radnym  m. Łodzi zawie
szony został w swoich czynnościach.

WOJ. POMORSKIE

GDYNIA

Polska bandera na Dunaju. __
Tutejsze biuro tow arzystw a Żegluga 
Polska otrzymało zawiadomienie, że 
transportow iec polski „Krawów” u- 
kończył ładowanie zboża w rum uń
skich portach na D unaju, B raili i 
Galacu i ruszył z ładunkiem do por
tów skandynawskich.

WOJ. ŚLĄSKIE

KATOW ICE

Socjaliści niemieccy wspólnie z  cen 
trolewem. — Dowiadujemy się, że 
niemiecka p a r tja  socjalistyczna na zasiada ani jeden Polak.

Górnym Śląsku przystąpiła do cen
trolewu na okres wyborów do Sejmu 
i Senatu.

W okręgach śląskich na listach 
centrolewu kandydować będą przed
stawiciele socjalistów niemieckich, a 
mianowicie, w okręgu Katowice: p.p. 
Peschka i W angierek, a w okręgu 
Królewska H uta: p.p. Herm an i So
wa.

Do Senatu z woj. śląskiego na 
trzeciem i czwartem  miejscu listy  cen 
trolewu kandydować będą z ram ienia 
socjalistów niemieckich p.p. Bluszcz 
i Wiesner.

Do sejm u śląskiego socjaliści nie
mieccy kandydować będą samodziel
nie, a  mianowicie w okręgu Cieszyn. 
na czele niemieckiej listy  socjalistycz
nej stanie dr. Gliieksmann, a w okrę
gu Katowice i w okręgu Królewska 
H uta listy socjalistów niemieeki-h 
prowadzić będzie red. Kowoll.

Przeciw Niemcom górnośląskiej 
centrali gazowej. — Szereg organiza 
cyj społecznych na Górnym Śląsku 
wszczęło kam panję, dom agającą się 
sanacji w górnośląskiej centrali g a 
zowej. Towarzystwo to, które dostar 
cza gaz świetlny dla 17-tu m iast i 
gmin śląska, kierowane je st wyłącz
nie przez Niemców, obywateli rriemiec 
kich. W dyrekcji tow arzystw a nie

iwemat 8TYŁ8ŚĆ t s r  ZIOŁA

te a tru  w Kijowie.

i d e a l n i e  
|g « B 8

HHi- ggjBBETig!
na sarsep.łSaraĘ mafrsrił

me 5/‘3 MAGISTRA

x E. Wolskiego
c e n a  4  ZŁ. P U D E Ł K O .

Żądać w aptekach i sk ładach aptecwiych 
Sliład główny:

Centrala Naturalnych Środków Leczniczych
Sp. ż o. O.

Warszawa. EScwsgiraSińa 46 ra. a tel. 326.98
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ZYCIE STOLICY
p r z e d s z k o l e  n a  \N N O P O L U

N a  w niosek kom itetu  rozbudo
wy będą w znow ione roboty  przy 
budow ie dom u jednopiętrow ego, 
przeznaczonego na pomieszczenie 
świetlicy — przedszkola na terenie 
kolonji dom ów  dla bezdom nych 
na A nnopolu , kosztem  po tys. zł.

WYCIECZKI PO  W ARSZAW IE

W ydział ośw iaty i ku ltu ry  m a. 
g is tra tu  organ izu je w dniach n a j
bliższych następujące w ycieczki: w 
piątek dnia io  b. m., b row ary  w ar 
szawslde ,,H aberbusch  i Schiele” ; 
w niedzielę dn. 1 2 -go b m .: i)
W ilanów  i N atolin, 2) W ystaw a w 
Tow. Zachęty S ztuk P ięknych, 3 ) 
A paratura dźw iękow a kina m iej
skiego, 4) Biały D om ek w Łazien 
kach, T ea tr  w P o m arań c za m i; we 
w torek dnia 14  b. m., W ystaw a 
sztuk’ ludow ej w kam ienicy Bau 
ryczków. In fo rm acje  i zapisy w 
biurze w ydziału (S enato rska 14 ) 
tel. 280-85 .

NASZA ANKIETA 0  OBECNFM POŁOŻENIU PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH

POSTULATY URZĘDNIKÓW ADMINISTRACJI
*

WYWIAD Z PREZESEM STOWARZYSZENIA URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH. P. DR. ST
WARMSKIf*.

ZW 1ĄZEK IN S T Y lU C Y j O P IE 
KI SPO ŁEC ZNEJ

Założony niedaw no związek poi 
sidch instytucyj opieki społecznej 
zw rócił się do R td y  zjazdów  sam o 
rządów  pow iatow ych z go iąeym  
apelem  o przystąpienie do związku 
i propagow anie jego idei przew ód 
niej na swych terenach. Zadaniem  
zw iązku j^st w spółdziałanie w dzie 
dżinie opiek’ społecznej z urzęda- 
r-i państw ow ym i i sam orządow ym i 
pom oc zrzeszonym  'n sty tuc jćm  w 
w ykonyw aniu ich obow iązków , do 
konyw an:e na życzenie w ładz po
działu subw encyj, uzgadnianie dzia: 
łalnośc! poszczególnych stow arzy
szeń dla w spólnej w ydajnej pracy.

V

PO K A Z MÓD 
U  BR. JABŁK O W SK IC H

W  ostatn ich  dniach w rześnia 
odbył się w firm ie ,,B racia Jabł- 
kow scy” niezm iernie in teresu jący  
pokaz m ód i modeli jesiennych. 
P okaz rozpoczęto  od pyżam , k tó 
rych zadem ostrow ano wiele, barw  
nych i lekk’’ch, zrobionych z efek
tow nych flanelek, wzorzystych jed 
wabi sztucznych i t. p. R óżnobarw  
ność i wielki w ybór pyżam nęciły 
oko, tak  jak  ich w yjątkow o niska 
cena kusiła kieszeń!- Jakby  dla 
kontrastu  — zaraz po ,,negliżu” za 
prezen tow ano efek tow ne stro je  
sportow e, k tórych  kró j, fason i ko 
lo r dyktow ał w tym roku W iedeń. 
Suknie popołudniow e były w szyst
kie, bez w yjątku, długie, uszyte z 
m ateriałów  ciężkich w kolorach 
ciemno zielonym  i wszystkich jego 
odcieniach oraz kasztanow ym  i 
czarnym . B ardzo obficie zaprezen
tow ano — wełny!

W śród  s tro jów  balow ych zwra 
cała uw agę pom ysłow a kom pozy
cja sukni pp. art. mai. Raczyńskiej 
i A rciszew skiej.

Suknie w izytow e noszone będą 
z nakładanem i rękaw am i, lub bez; 
i j"*dne i drugie na pokazie wy
padły bardzo in teresu jąco . O krycia 
zim ow e — najm odniejsze z g ład
kiego su k n i bogato  p rzybrane fu 
trem  o w ysokich kołnierzach fu 
trzanych, Efektow ne, piekne i este 
tyczne

J o l a

— Panie Prezesie! W  zw iąz
ku z naszą ankietą pozwalam 
sobie trudzić Pana o analogicz
ne informacje w  stosunku do 
urzędników państw ow ych?

— Bardzo chętnie służę Panu 
redaktorowi żądanemi informa
cjami. W tym  celu zapoznam 
Pana z naszemi pracami, gdyż 
one są najdokładniejszym w y ra
zem trosk i bolączek, nui tują- 
cych świat urzędniczy.

— A więc przedewszystkiem  
w zakresie stosunków służbo
wych?

— Tak jest. W  tej dziedzinie 
nasza organizacja może się po
chwalić istotnie poważną pracą. 
Oto opracowaliśmy projekt no
wej pragm atyki urzędniczej, uję
ty  w  formę ustaw y. Projekt ten 
jest w yrazem  naszych poglą
dów na istotna rolę urzędnika w 
nowoczesnem pańslwie, jako 
przedewszystkiem  wykonawcy 
obowiązujących ustaw  i rozpo
rządzeń.

— Czy nie zechciałby Pan 
Prezes zapoznać mnie z ważniej 
szemi postanowieniami projektu?

—  Chętnie, ale zwracam  uw a
gę, iż będzie to dość trudne, 
gdyż projektowana przez nas 
ustawa zawiera około stu a r
tykułów, Wymiienię Panu naj
ważniejsze postanowienia pro
jektu :

1) w  zakresie charakteru sto
sunku służbowego przewiduje 
sie jeden rodzaj urzędników, od
powiadający obecnym urzędni
kom ustalonym w  służbie pań
stwowej,

2) znosi się sztuczny podział 
stanowisk na ti-zy kategorie 
oraz zbędne tytuły i stopnie 
służbowe,

3) w prow adza ' się nowe poję
cie: „przygotowanie zaw odowe11 
pod którym  S. U. P. rozumie do
kształcanie urzędników ujęte w 
ściśle określony system  w  po
staci specjalnych studjów dla 
różnych gałęzi służby, a które 
byłyby równoznaczne z cenzu
sem naukoyTrm,

4) w prow adza się aw ans au
tom atyczny, gw arantujący urzęd 
nikowi osiąganie co pewien 
okres czasu wyższej grupy upo
sażenia,

5) obsadzenie stanowisk urzęd 
niczych przewiduje się w zasa
dzie w drodze konkursu,

6) ogranicza się swobodne 
uznanie w ładzy w  zakresie prze 
niesień z urzędu do mnych miej
scowości,

7) okres przebywania w stanie 
nieczynnym zwiększa się do lat 
2-ch,

8) do Komisyj kwalifikacyj
nych w prow adza się element 
urzędniczy z wyboru samych 
urzędników,

9) czas pracy urzędników usta 
la się na 35 godzin tygodniowo, 
przyczem dodatkowe w ynagro
dzenia za godziny nadliczbowe 
oblicza się na zasadach analo
gicznych dla postanowień usta
wy o czasie Drący w przem y
śle i handlu,

10) okres m aksym alny płatne
go urlopu dla poratow ania zdro
wia podwyższa sie — na wzór

nauczycielstwa — do jednego 
roku,

11) zapewnia się urzędnikowi 
i jego rodzinie bezpłatne lecze
nie (również szpitalne i sanato
ryjne i środki lecznicze i t. d.).

— Ależ to jest w prost ogrom 
zagadnień! Co się dzieje obecnie 
z projektem Panów ?

— Przedstawiliśm y go p. mi
nistrowi Beckowi, k tóry  z kolei 
przekazał ten projekt do prze
pracowania Komisji do uspraw 
nienia administracji publicznej.

— Jakież pozatem mają Pa
nowie postulaty?

—  W  dziedzinie dyscyplinarnej 
i em erytalnej opracowaliśmy 
projekty zmian w obowiązują
cych ustawach i przedstawiliś
my je czynnikom rządowym.

Dla zobrazowania całokształtu 
naszych postulatów udzielę P a 
nu Redaktoiowi informacyj o 
w ytycznych, jakiemi kierow aliś
my się przy opracowywaniu 
tych projektów.

W  zakresie ustaw y dyscypli
narnej proponujemy następujące 
zm iany:

1) do Komisji dyscyplinarnych 
w prow adzam y element sędziow
ski na przewodniczących oraz 
element wybieralny z grona 
urzędników oraz

przewidujemy zasadę bez
pośredniości dowodu w postę
powaniu dyscyplinarnem,

2) w prow adzam y instytucję 
rewizji w  instytucji odwoław 
czej,

3) przewidujem y możność pod 
jęcia się obrony przez adw oka
tów, wkońcu wyprowadzamy in
stytucję przedstawienia i za ta r
cia skazania.

— A w  dziedzinie emerytal
nej?

— Znów multum postulatów, 
które oczekują oddawma reali
zacji. Do najważniejszych z nich 
należą:

1) zasada ciągłości praw eme
rytalnych w  wypadku przejścia 
urzędnika do służby samorządo
wej lub pracy prywatnej i od
wrotnie,

2) postulaty, wynikające z za
łożenia, iż uprawnienia emery
talne funkcjonarjuszów państwo
wych nie mogą być mniejsze od 
uprawm‘eri, przewidzianych dla 
ogółu pracowników umysłowych 
rozporządzeniem Prezydenta Rz. 
P. z dnia 24 listopada 1927 r. o 
ubezpieczeniu społecznem,

wreszcie 3) zaliczenie w ca
łości do w ysługi emerytalnej 
czasu służby samorządowej i 
pracy zawodowej w b. pań
stwach zaborczych, zaliczonych 
przez Komisje W eryfikacyjne

— Pozostaje więc tylko jedna 
jeszcze dziedzina bolączek, bo
daj najważniejsza, a tą jest sy 
tuacja materialna urzędników

— Beznadziejność! Nie zamie
rzam też z tego powodu przy ta
czać naszych dezyderatów  wt tej 
dziedzinie. Są one zresztą ogól
nie znane, jak również znanem 
jest stanowisko sfer rządowych.

Na tem rozmowę zakończyliś
my.

Żegnamy Pana P rezesa W arm 
skiego serdecznemi życzeniami 
płodnych wyników w tej nad 
w yraz intensywnej pracy, pro
wadzonej przez S U. P. Rz. P. 
w niesłychanie ciężkich w arun
kach.

Echa ulicy
DARY

Z sali sądowej
MŁODA KOBIETA SKAZANA NA ŚMIERĆ

Znane są sądom wyrafinowanie 
zbrodnicze typy, w których nie zna j
dzie się ani krzty  sumienia 111 litości. 
Jedynie tam  w zrkam arkach duszy 
mieści się ziarno nienawiści, które 
w swej konsekwencji w yaaje strasz
liwe owoce.

Takim  typem była młoda dziew
czyna, 21-letnia M arja  Buczkowska 
Wyszła ona zamąż z czystych wyra- 
chowań m aterja ln /cn , za człowieka, 
którego nienawidziła.

Częste nieznaski domowe stw arza
ły atm osferę, niemożliwą do oddycha 
nia. Aż pewnego dnia naleziono Bucz 
kowskiego zabitego. Władze bezpie
czeństwa stwierdziły, że m orderstwa 
dokonali Buczkowska w raz ze swoim 
bratem  16-letnim Bałaszem.

Stanęli oni przed sądem przysię
głych w Przemyślu, który w erdj ktem 
skazał Bałasza na dziesięć la t cieżkie 
go więzienia z zastosowaniem ciem
nicy (oskarżony trzym any je s t wów
czas w ciemnej celi przez 24 godziny 
w każdą rocznicę ohydnej zbrodni), 
Buczkowska zaś została skazana na 
karę śmierci przez powieszenie.

Od wyroku tego oskarżeni odwo
łali się do Sądu Najwyższego, który 
na ostatniem  posiedzeniu zatwierdził 
in extenso wyrok Sądu przysięgłych.

Buczkowska, skazana na śmierć

Jak wiadomo —  Magistrat o- 
trzym ał świeżo z  Holandii m iły 
pachnący dar. Nie sery, Boże 
broń, ani śledzie, jenc auten tycz
ne holenderskie hiacynty, które 
siuźyć  mają ku ozdobie miasta i 
uciesze obywateli. Bardzo to piett 
nie z holenderskiej s trony, że tak 
o naszym  Magistracie pamięta, 
zresztą, zaw sze to lepiej dostać 
prezent, niż go komu innemu dać, 
ale — c zy ż  jedną tylko  Holandie 
m am y m iedzy przyjaciółmi? Po
myślcie, przyjaciele, jakby to by 
io pieknit, gdyby tak zaczęto nad 
syłać W arszawie — dary! Holan 
dja  — cebulki, Italia — wino, 
Hiszpanjc — byki, Francja — 
perfum y, Am crvka  — forsę! O 
to właśme ostatnie najbardziej 
chodzi. Cebulki Magistrat dosta
nie, dostałby i kw iaty nawet, g dy  
by chciał; ale pieniędzy — tych  
mu nikt, niestety, ofiarować nie 
chce.

Ani swoi, ani obcy. /  dlatego 
pracownicy m iejscy wciąż jesz
cze czekają na wypłatę!

N.

R>adfo

zwróciła się do P. Prezydenta Rzpli- 
rej, o zamienienie je j kary  śmierci na 
bezterminowe więzienie.

Jeżeli P. Prezydent Rzplitej nie 
skorzysta z praw a łaski, to Buczkow
ska zawiśnie n a  szubienicy

Dużem obciążer.em winy zaboj- 
czyni je s t fak t, że zbrodni dokonywa
ła ona z prem edytacją a nrzygoto- 
w ania czyniła od szeregu miesięcy.

W.

K ONCERT NA RZECZ „BRAT
NIEJ PO M O C Y ” 

S taraniem  T-w a ,,B ratn ia  P o 
m oc” S. U. W  w dniu  1 1  paź
dziernika 1930  r. o godz 20-ej w 
sali T -w a higienicznego (K arow a 
3 1 ) odbędzie się W ielki K oncert.

C ałkow ity dochód z koncertu 
przeznaczony j ts if  na kupno  sz tan
daru  dla B ratn iej P om ocy S. U. 
W arsz.

Jaka
Przeważnie pochmurno i deszcze 

przy silniejszych ( na wybrzeżu burz
liwych) uńatrach południowych zba
czających tui zachód. N a wschodzie 
kraju  lekkie, rui zachodzie znaczniej
sze ochłodzenie.

Program  Polskiego Rad ja  na nie
dzielę, dnia 1 2 -gc b. m

W ARSZAW A: 10.15— 11.45. Na-
bożeńs^wo z katedry pozn. li.58 - 
1 2 .in. Sygnał czasu. 12.10,’ Poranek 
sym-f. 7. Filh. Warsz. 14 00. Odczyt p. 
t, „Zbiór i przechowywanie warzyw”. 
14;20. Muzyka. 14,30. Odczyt p. t. 
„Kpyzys ro 'ny  a spółdzielczość rolni
cza”. 14.50. Muzyka. 15.00. „Co sły 
chać, o czezr wiedzieć trzeba”. 15.ffl 
Muzyka. 15.40—16.00. P rogram  dla 
dzieci wiejskich. 16.00—16.20. Skrzyń 
ka pocztowi 16.20. Muzyka gram of 
16.40— 16.55. .W śród  czerwnnoskó- 
rych”. 16.55. Muzyka gramof. 17.15 
—17.30 Wiad. przyj, i poiyt. 17.40. 
Koncert Rcprezent. Ork, P. P. 19.00 
—19.25. Rozmaitości. 19 25. Felieton 
P. t. ,.W butach i bez butów ’̂ , 19.4C 
M "zyka gramof. 20.00 Słuchów, z 
.Wilna r>, t  ..Państwo Tutkowie na 
wileńskiem letnisku” 20.30. Koneert 
popul. 21.10. K w adrans liter 21.2.5. 
D. c. koncertu. 22 00—22.15. Felje- 
ton p. t. „Bożkowie”. 22.15. Recital 
fortep. 22.50— 23.00. Kom.: mereor 
polic , sport. 23.00 Muzyka tan.

KRAKÓW : 10.15. Naboż. z katedry 
pozn. 11.58- 1 2 .10 . Sygnał czasu. 
12.10— 14.00. Poranek symf. 14 00—
11.30. Odczyt, z W arsz. i utw ory so
lowo. 1430. Pogad. dla rolników.
11.50. Muzyka z W arsz. 15.20 15.40.
Muzyka z W arsz. 15.40—16.00 T rans, 
m isja z W arsz. 16.20— 16.40. Muzyka 
gramof.

P d r & K I E

naprzeciw Dw. W ileńskiego
Targowa 60, teł. 302-69.

Poleca duży wybór: snrzętu redjowego
i elektrotechnicznego

dzisiejsze oogrzsdi
P O W Ą Z K I

Dawidowicz M arjanna, 1. 56 godz. 
9, kapl. Powązk.; Tyborowski Jan , 
1. 64 godz. 10 kośc. św, F lo rjana ; 
Jackowska M arja, 1. 6 godz. 10 kośc. 
Powązk.; D itri Antoni, 1. 80 godz. 10 
kośc. św. F lo rjana ; Bem Ferdynand. 
1. 78 godz. 10 kośc. św. Jana.

B R Ó D N O
Legut Feliks, 1. 50 godz. 14 Dzika 

75; Wiśniewski Jan , 1 74 godz. 10 
szp. Dz. Jezus; Orłowska Jan ina, 1. 
8 godz. 10 szp. K arola Matyi; bia- 
loyrodzki Emil, 1. 71 godz. 13 szp. Dz. 
Jezus.

Łs. wyf Jkuać I mlłtm. lubo za jego miejsce: (uktsi 5-szpaltowy „Nadesłane* przed tekstem — 60 gr.; „W tekście* — 80 giru za tekster — 30 gr „K< "unikaty 
LĘalu W Łłtty  LlrJŚ&tUti (wzmlaekO “00 zL; „Nekr logja* — do 100 mm. 15 gr.; od 100 do 200 mm. 30 gr., ponad 200 mm, 60 gr.; „Drobne* - -  za wyraz 20 gr.; dlo , »zut jągyai 
pracy — za wyraz 10 gr. 1 iw_g3c ogłoszenia ftuitazytrr fsk°śne) 1 tabelaryczne (bilanse) * o 25 proc. drożej. Za terminowy drua ogłoszeń Administracja nie odpowiada. Ogł< >*enia pmtyrrruje 
się tylko za gotówkę i od cen powyższych żadnych nrtępstw  nm udziela się. Wydział ogłoszeń: W arszawa, Krak. Prezdm. 71, tei. 20-37.
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